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W"czasie rozpraw nad budżetem w Izbie depu- 
towdn^®i Rady państwa, zabierał dwukrotnie głos 
dep. W  Mreroszowski i w dobrze umotywowany 
rnojm  przedstawiał potrzebę gruntownego zara
dzenia szkodom, jakie z wylewów rzek powstają 
w Galicyi. Ten sam poseł żądał też założenia 
szkoły górniczej średniej przy Instytucie techni
czno - przemysłowym w Krakowie. Ważną dla nas 
kwestyą taryf dyfereneyajuych poruszył deputowa
ny Tausche,ale mówiąc z tą bezwzględnością, jaką 
sobie lewica w ostatnich czasach przyswoiła, wię
cej zaszkodził niż pomógł dobrej sprawie. Powinien 
go był uprzedzić, który z naszych posłów i wy
kazać szczególnie złe skutki wynikające z taryfy 
dyferencyalnej dla Galicyi. My wspierając rząd 
nakładamy sobie coraz większe ciężary, będziemy 
też chętnie je  ponosić, ale rząd musi się poczuć 
ostatecznie do tego, aby nam płacenie podwyższo
nych podatków umożebnić. Że uchylenie taryf 
różniczkowych byłohy jednym z donośnych środ
ków w tym zamiarze przedsięwziętych, nie ulega 
wątpliwości, a żeby rząd nie*mógł znaleść na to 
sposobu wbrew błędom, jakie popełniono dawniej 
przy wydawaniu koncesyj na koleje żelazne trudno 
nam uwierzyć. Dziś trudno piórem ruszyć w spra
wie potrzeb krajowych, żeby nie wejść w kol^zyę 

.z ogólnemi planami budżetowemi. Unosimy się też 
temi względami- - może do zbytku — ale kwestya 
taryf kolejowyeh leży na szczęście po za temi 
względami, a minister finansów mógłby właśnie 
dla tego wpłynąć na swego kolegę w minister- 

. stwie handlu, iżeby tym bardzo naglącym potrzebom 
kraju w skuteczny zaradził sposób.

Komisya dla zaprowadzenia oszczędności w wy
datkach państwa (  Ersparungs-Commision )  dała 
dzisiaj świeży dowód swej egzystencyi. Prager 
Abendblatt dziennik półurzędowy donosi dosyć zgo 
dnie z ostatniemi wiadomościami jak  następuje: 
„Komisya dla zaprowadzenia możliwych oszczędno
ści w wydatkach państwa, obradująca pod prezy
denturą hr. H o h e n w a r t a ,  odbyła właśnie kilka 
posiedzeń, i zgodziła się na kilka żywotnych za
sad w sprawie wniosków, które mają być przedło
żone rządowi. Zasady te dotyczą uproszczenia admi- 
nistracyi i wymiaru sprawiedliwości, rozszerzenia 
samorządu, ograniczenia personalu urzędników 
Istotne uproszczenia mają być zaprojektowane 
w ministerstwie rolnictwa, handlu i skarbu. Bliż
sze szczegóły nie są jeszcze znane, ale to pewna, 
że reformy, jakie komisya ma zaproponować, ma 
ją  być dosyć stanowcze1'.

Mianowanie hr. W o l k e n s t e i n a  ambasadorem 
austryackim w Petersburgu*. ma już nastąpić za 
dni kilka. Pol. Corr. donosi, że w kołach dwor
skich i rządowych rosyjskich zamierzona ta nomi- 
nacya wywołała jak  'najlepsze wrażenie.

N. fr . Presse wieczorna* zamieszcza telegram 
z Petersbnrga donoszący, że we wtorek Cesarz 

I  Aleksander przyjmował Skobelewa. Gdy tenże 
wracał z Gatczyny, wyraził swoim przyjaciołom 
obawę, że może utracić dowództwo, i że zostanie 
wysłany do dóbr swoich. W Petersburgu opowia
dają o telegramie otrzymanym przez jenerała 
z Czarnogóry, w którym Książę Milan dziękuje 
mu za mowę ^paryską, ponieważ ta miała prze
szkodzić zajęciu Czarnogóry przez wojska au- 
stryackie.

Dzienniki rosyjskie podają wiadomość o w ar
szawskich przemówieniach Skobelewa w handlu 

, Stempkowskiego, zupełnie zgodną we wszystkich 
szczegółach z wiadomością przez nas w właści
wym czasie podaną. Godnem jest uwagi, że ani 

I  zaprzeczenia, ani żadnych uwag i komentarzy 
w dziennikach rosyjskich nie znajdujemy, lecz tył 
ko prostą, przedmiotową ekspozycję faktu.

Rada ekonomiczna zajmuje się teraz projektem 
do nowej ordynacji subhastacyjnej. Przepisy co 
do sprzedawania własności górniczych, dały po
wód .ożywionej dyskusji.

Stronnictwo centrum postanowiło jednomyślnie 
wnieść do sejmu pruskiego projekt do ustawy za
pewniającej bezkarność cz) tania mszy i udziela
nia sakramentów i znoszącej przepisy ustaw ma

j owych tyczące się wstrzymywania pensyi bisku
pów i odbierania kapitułom i proboszczom zarzą
du majątkiem duchownym.

Okoliczność, że w łonie Rady ekonomicznej za
mianowanej przez rząd,' znalazła się tak znaczna 
mniejszość przeciwna przyjęciu monopolu, spotę
gowaną jeszcze tern, że dwóch jej członków, któ
rzy się' widocznie tylko ks. Bismarkowi narazić 
nie chcieli, na posiedzenie nie przyszło, uważa 
większa część dzienników liberalnych i organ stron
nictwa centrum za wyraźną klęskę przez rząd 
w tej sprawie poniesioną.

Włochy straciły znakomitego człowieka. L a n z a  
umarł przedwczoraj w Rzymie. Od młodości brał 
on do ostatniej chwili życia wybitny, a przez czas 
dłuższy pierwszorzędny udział w życiu politycznem 
swojej ojczyzny. Od r. 1854 aż do pokoju za
wartego w Villafranca, zasiadał w gabinecie Ca- 
voura, jako minister finansów, należąc do najzdol
niejszych współpracowników tego wielkiego męża 
stanu. Po śmierci twórcy jedności Włoch,, zajął 
miejsce swoje w parlamencie i dopiero w r. 1864 
wszedł do ministerstwa jenerała Lamarmory. Wy
brany następnie prezesem Izby, stanął w r  1869 
na czele rządu. Za jego ministerstwa miał miej
sce ważny fakt zajęcia Rzymu i przeniesienie tam 
stolicy królestwa Włoskiego. W r. 1873 podał się 
do dym isji z powodu planów finansowych, które 
trafiły nA ophzycyę Izby.

Minister Piroezanacz oznajmił skupczynie, że 
wszystkie mocarstwa europejskie i książęta czar
nogórski i bułgarski uznali już królestwo Serbskie,

Encyklika Papieża. Let na X I I I  
do episkopatu włoskiego.

(Dokończenie).
Wszyscy, którzy z szczerego serca jrag o ą  roz 

kwitu świętych i wielkich spraw, powinni ich 
obronie poświęcać swój talent, luh popierać swą 
ofiarnością owoce talentu drugich w publikacjach; a 
im kto bogatszy, tern więcej winien dobre pisma czy
nem i majątkiem zasilać. Tym, którzyj się poświę 
cają publicystyce, należy dostarczać takiego po 
parcia, gdyż bez niego ich gorliwość żadnego lub 
bardzo mały odniesie skutek Jeśli w tych wszyst
kich sprawach potrzeba ofiar, aby podjąć walkę -  
to dla chrześeianiua nie ira  ważniejszego powo 
du do podjęcia trudów i ciężarów nad ten, aby 
niedopuśeić,'iżby religia ponosiła szkodę od bez
bożnych. Nie na to bowiem Kościół wydały i wy 
chował swoje dzieci, żeby od nich żadnej nie mis 
spodziewać się pomocy, gdy jej wymaga czas 
okoliczność, ale na to, aby każdy z chrześeian 
stawiał wyżej zbawienie dusz, i dobro chrzehiań 
stwa po nad własną wygodę i prywatną korzyść 

Winniście zwrócić czcigodni bracia wasze usi 
ne starania i wasze myśli ku temu, abyście wy 
chowy wali pełnych poświęcenia sług B iga. Jeś 
jest to obowiązkiem biskupów dokładać troskli 
wości i zachodów do należytego oświecenia ogółu 
młodzieży, to tern bardziej, gdy chodzi o wykształ
cenie kleryków, którzy dojrzewają na nadzieję 
Kościoła i mają, być uczestnikami i pomocnikami 
Namiestnika Chrystusowego. Ważne przyczyny 
wspólne wszystkim* czasom wymagają, aby du 
chownych zdobiły liczne i piękne cnoty — nasze 
czasy atoli żądają ich jeszcze więcej i jeszcze 
piękniejszych. Jakoż obrona katolickiej wiary, tyle 
w naszych czasach potrzebna a wspierająca się 
przeważnie na gorliwości duchownych, wymaga 
dziś nietylko zwykłego i średniego, ale wszech
stronnego' i rozległego wykształcenia, które ma 
obejmować nie samą tylko naukę teologii ale ‘ 
filozofii, a winna być wzbogaconą znajomością hi 
storyi i nauk przyrodniczych. Potrzeba bowiem 
wiernym wykazywać najrozmaitsze błędy, które sta
ra ją się dziś wstrząsnąć podstawami c hrześciańskiej 
mądrości — a przychodzi często walczyć z dobrze 
uzbrojonymi i dzielnymi przeciwnikami umiejący
mi użyć za broń wszelki?go rodzaju umiejętności. 
Gdy zaś zepsucie obyczajów jest wielkiem i bardzo 
rozpowszechnionem, wysoki rozwój cnót winien 
odznaczać duchownych. Nie powinni duchowni w ża
dnym razie unikać styczności z ludźmi, przeciw 
nie, obowiązek ich stanu nakazuje im starać su 
o bliższe stosunki ze społeczeństwem świeckiem 
Cnota duchowieństwa powinna dziś mieć taką moc 
aby sama stała na swojej straży, zwyciężała wsze1

e pokusy i żądze i odtrącała niebezpieczeństwa 
*iych przykładów. Brak księży jest jednem z n a 
stępstw ustaw wydanych na szkodę Kościoła; to 
też ci, którzy łaską Bożą powołam zostali do służby 
ołtarza, winni podwoić swoją działalność, a szcze
gólniejsza pilaością. gorliwościąi poświęceniem win
ni wyrównać małą liczbę księży. Nie zdołają om 
jednak tego z pożytkiem dokonać, jeśli ich serca 
nie byłyby przejęte powołaniem wysokiem, nieze- 
psute, płonące miłością i zawsze gotowe podejmo
wać pracę dla wiecznego zbawienia ludzi. Do ta
kiego urzędu potrzeba długiego i starannego przy
gotowania, gdyż do tak ważnych rzeczy nieprzy- 
zwyczaimy się łatwo i prędko, a ci z pewnością 
zachowają się w stanie duchownym nienagannie 
i świątobliwie, którzy od młodości do niego się 
przysposabiali i w karności duchownej takie zro
bili postępy, że zdają się być raczej zrodzeni 
w wspomnionych cnotach, niż ich nauczeni.

Z tych powodów czcigodni bracia niechaj ducho
wne seminary a przyjmą na siebie największą część 
waszej pieczołowitości i czujności. Co się tyczy cnót 
i obyczajów, mądrość wasza jest tego świadomą, 
jakich przepisów i urządzeń użyć trzeba wobec 
dorastającej młodzieży seminaryjskiej. Encyklika 
nasza Aeterni Patris wskazała najlepszą drogę i 
najlepszą metodę studyów i dyscypliny duchownej.. 
Gdy zaś przy wielkim postępie wiedzy uczyniono 
wielkie i mądre odkrycia, których nieznajomość 
jyłaby wstydem, a z tych nowych postępów nau
ki ludzie bezbożni ukuć się starają strzały prze
ciw prawdom przez Boga objawionym, przeto sta
rajcie się czcigodni Bracia, aby młodzież ducho
wna była wykształconą w naukach przyrodniczych, 
oraz w tych gałęziach wiedzy, które mają jaką
kolwiek styczność z wykładem i powagą pisma 
świętego. Wiemy dobrze, że dla uzupełnienia 
gruntownych nauk potrzeba wiele rzeczy, których 
pozbawione są włoskie seminarya wskutek nieod
powiednich ustaw. Lecz nawet w tych stosunkach 
domaga się tego dzisiejszy czas, aby te braki 
zastąpić ofiarnością dla sprawy religii. Pobożna i 
dobroczynna wola naszych przodków zaopatrywała 
wspaniałe podobne notrzeby, a kościół roztropną 
oszczędnością doszedł do tego, że niepotrzebował 
oolecić dobroczynności swych dzieci starania o- 
koło duchownego mienia. Ale tę prawną i świętą 
spuściznę, którą uszanowały wieki ubiegłe, dzi
siejszy burzliwy czas roztrwonił, a ztąd też nowa 
powstaje pobudka, aby ci, którym drogie jest 
imie kato lika, odnowili ofiarność swych przodków 
.Czyliż nie są godne podziwu nietylko współcze 
snych ale i potomnych świetne pomniki wspania
łomyślności Francuzów, Belgijczyków i innych 
znajdujących się w podobnem co katolicy Włoch 
położeniu? T o 'tó ż  nie wątpimy, że lud włoski, 
uznając potrzeby obecnego położenia, według 
swych sił tak  działać będzie, że okaże się go
dnym zarówno swych przodków, jak  przykła
dów ludów bratnich, owszem da powód do na 
śladownictwa.

W tern wszystkiem, cośmy powiedzieli, spoczy
wa dla nas nadzieja ulgi i pomocy. Ale przy 
wszelkich postanowieniach, a zwłaszcza_ takich, 
których celem dobro publiczne — ludzkie stara
nia potrzebują poparcia wszechmocnego Boga, 
w którego ręku jest nietylko wola ludzi pojedyn
czych, ale i los i rozwój państw; trzeba też Bo
ga gorącemi wzywać modły i błagać Go, aby ra
czył spojrzeć na ten kraj włoski tylą jego^darami 
zdobny, a w nim, aby strzegł od wszelkich nie 
bezpieezeństw katolickiej wiary, która jest naj 
wyższem dobrem. Niechaj niepokalana dziewica 
M arya, Boga Rodzicielka, orędowniczka i opie
kunka, wraz z świętym swym oblubieńcem Józe
fem, stróżem i patronem ehrześeiańskich ludów 
skłoni się ku nam ; z niemniejszem przejęciem 
błagajmy wielkich apostołów Piotra i Paw ła, aby 
strzegli w narodzie włoskim owoców swego po
siewu , a imię katolickie, które swą krwią świętą 
zdobyli dla naszych przodków, utrzymali święte 
i niezmazane dla póżuych potomków.

Ufajac w straż nieba, udzielamy Wam wszyst
kim, Czcigodni Bracia, i Waszej pieczy powierzo 
nym wiernym , jako zadatea łask Boga z prze 
pełnionego miłością serca błogosławieństwo apo
stolskie

Dau w Rzymie u św. Piotra, 15 lutego 1882, 
naszego pontyfikatu roku czwartego.

Leon X I I I  Papież.

Otrzymujemy następujące pismo: ,
Pozwólcie odezwać się tych kilku słowami, dla 

przestrogi owych szanownych członków Towarzy
stwa kredytowego, którzy w tak zwanej konwersji 
upatrują dla siebie znakomite zyski. Najprzód nie 
jestto rzeczywista konwersya, któraby dopiero na 
ten czas nastąpiła, gdyby właściciele listów 5 -od
setkowych przyjęli w zamian tychże 4-procento- 
we. Do tego jednak ich zmusić nie ma sposobu, 
żeby się zaś na to zgodzili, przypuszczać niepo
dobna.

Zamierzona przeto przez tych panów operacya 
jest więc prostą zamianą pięćprocentowych poży
czek na cztero-procentowe, która da się przepro
wadzić tylko podług przepisów statutowych i ta 
bularnych, przez spłatę 5-cio procentowej, a za
ciągnięcie natomiast podług wszelkich form 4-ro 
odsetkowej pożyczki. ,

Na pierwszy rzut oka, każdemu łatwiej płacie 
od zaciągniętej pożyczki 4 , niżeli 5 od 100 od 
Setków. ‘ Jednakże mamy tu do czynienia z dwo 
ma towarami; jeden trzeba nabyć dla spłace
nia piećodsetkowej pożyczki, a drugi otrzymany 
iako nowę pożyczkę, trzeba sprzedać dla pokry
cia powyższych kosztów. Dopiero stosunek ceny 
tych dwóch towarów między sobą stanowi, czy 
rzeczywiście wyniknie i jaka z tej przemiany ko
rzyść. . . .  ., •

To też zaraz po zjawieniu się z początkiem 
zeszłego roku w Czasie projektu do emitowania 
na nowo 4-procentowyeh list. zast., pozwoliłem so
bie zwrócić uwagę na tę okoliczność, że kapitał, 
przezorny naw et, czy to u n a s , czy w W iedniu, 
dąży do lokacyi około pięć procentowej, że prze
to' 4-odsetkowe list. zast. będą miały pokup,, tylko 
po kursie, dającym kupującemu wyżej wskazany 
procent w porównaniu do ceny pięć-odsetkowych. 
Radziłem wiec zastanowić się dobrze nad tym 
projektem i tylko na pewnych podstawach na 
niego sie zdecydować.

Wszakże, gdy list zastawny 5-procentowy stoi al 
p a r i,  to kapitalista zwróci się do 4-procentowego 
dopiero, gdy go będzie mógł nabyć za 82 83.
Zaś pożyczka 4-odsetkowa będzie dopiero równie 
oprocentowana z 5-cio - odsetkową przy kursie 
5 - odsetkowych : al p a r i,  jeżeli kurs 4 - odsetko
wych stanie między 87 a 88.

Zbito mnie jednak na ówczas z konceptu twier
dzeniem niektórych tutejszych finansistów, że sko
ro się tylko 4-odsetkowe listy zastawne na targu 
pokaża, odrazu po 95—96 nabywane będą.

Na tym bardzo podejrzanym fundamencie sang- 
winizm nasz budował dalej. Uchwalono emisyę 
4-odsetkowych listów i nakazano dyrekcyi, aby 
w ciągu zeszłego roku rozpoczęła tę e m i s y ę .

A wiecie panowie w jakiem celu nasi finansiści 
rozpuścili ową pogłoskę? oto, ponieważ mieli dwa 
zyski na widoku: jeden ze sprzedaży 5-procento- 
wych, potrzebnych na spłatę odnośnych pożyczek, 
a drugi tern większy, im więcej do razu rzuci się 
stron do konwersyi, pochodzący mówimy z de 
terminowania kursu nowych efektów.

Tu dopiero przychodzi szczęśliwa reakeya, dy
ktowana przez instynkt zachowawczy. Wszystko 
w dyrekcyi we wrześniu gotowe, a tu tylko kil
ka  stron zgłasza się o wydanie 4-odsetkowych, 
i to tak ich , którym naprzód było obiecane za ich 
towar po 2 do 3 od sta nad 90, w celu pocią
gnięcia wątpiących do szybkiej konwersyi. TeD 
manewr jednak rozbił się o zdrowy rozum oby 
wateli, którzy im bardziej się z razu do czegoś 
zapalą, tern są ostrożniejsi, jak  już sprawa przyj 
dzie ad personam.

Otóż celem tych kilku uwag jest, aby te strony 
które zamierzają przeprowadzić konwersyę, ze 
chciały się jeszcze z jej przeprowadzeniem wstrzy
mywać, osobliwie unikać wszelkiego natłoku. I 
cóż bo przytem zyskają? o-to, że będą jeszcze 
kilka rat opłacać jak  dotąd od 5-cio - odsetkowych 
pożyczek.

Te zaś strony, które bez potrzeby konwersyi, 
podały o 4-odsetkowe pożyczki, niecb żądają 5- 
odsetkowych, nawet w razie, gdyby już skrypta 
były zahipotekowane, gdyż na podstawie świa
dectwa dyrekcyi, że pożyczka zrealizowaną nie 
została, zwraca rząd należytość intabulacyjną.

Zaciąganie 5-cio-odsetkowych pożyczek radzę 
z powodu, iż lepiej mieć towar poszukiwany, niż 
tak i, który nie ma jeszcze ustalonego kursu, a 
potem, że na 5-odsetkowe listy zastawne popyt 
jeszcze wzmoże się, skoro konwersye wejdą na 
porządek dzienny.

Tym sposobem zaradzić można możliwemu kra

chowi wyniknąć mogącemu z przyspieszenia za
mierzonych konwersyj, lecz nie proponowaną że
braniną u wszystkich dykasteryji, aby swe fundu
sze w nowych 4-ro-procentowych dokowały!!! ^

Kazimierz Krasicki.
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(88) Niespodzianką i zagadką zarazem jest dla 
mnie wczorajsza na czele Słowa wydrukowana 
odezwa Rady ruskiej do narodu ruskiego, aby 
w tych ciężkich czasach nie opuszczał periody
cznej prasy lecz spieszył z prenumeratą, jak  do
tąd lub jeszcze więcej. Cóż to się stało? Niedawno 
przecież D iło  chwaliło się aż do śmieszności, że 
Rusini galicyjscy w ostatnich latach prześcignęli 
Polaków na polu literatury książkowej i peryody- 
cznej, że Polacy nawet równać się nie mogą z Ru
sinami pod względem wartości najważniejszych u- 
tworów literackich. Aresztowano tylko kilku dzien
nikarzy ruskich, i to już miałoby wystarczyć do 
podkopania całej prasy? Był czas, kiedy wszy
stkie więzienia rosyjskie zapełnione były Polakami 
a przecież mimo to cenzura wysilać się musiała 
na różne sztuczki, aby przeszkodzić wzrostowi ru 
chu literackiego. Może zachodzi inny powód, bo
daj czy nie prawdziwszy i ważniejszy, ale tak de
likatny, że go Rada ruska wymienić nie chciała. 
Takie maleństwa dziennikarskie jak  trzy i dwa 
razy tygodniowo wydawane Słoico i D iło  od bie
dy jeden dziennikarz mógłby pisać i redagować, 
wiec o brak sił nie chodzi. Ale podobno czytel
nicy ruscy zachwiali się w swojej wierności dla 
organów Domu narodnego. Jedni zlękli się na wi
dok konsekwencyj prawnych propagandy rusofil- 
sk iej, inni może dopiero teraz spostrzegli, dokąd 
ich wiedzie p. Płoszczański i jego towarzysze. 
Dla jednych i dla drugich dość jest powodów do 
zaniechania prenumeraty. Czy tak? Poszedłbym 
w zakład o wszystko, że tak się rzecz ma rzeczy
wiście i że to skłoniło Radę ruską do wydania 
proklamacyi.

Statut „Macierzy polskiej “ otrzymawszy apro
batę Kraszewskiego pójdzie teraz zwykłą drogą 
do zatwierdzenia rządu jak  każdy akt fundacyjny. 
Nie koniec na tem. Przed wprowadzeniem w ży
cie opłacić się musi „Macierz polska" skarbowi 
państwa tak samo jak  każda inna fundacya. Ha
racz ten jest niestety wcale znaczny, wynosi 10%  
zakładowego majątku. W statucie znajduje się za
strzeżenie 500 złr. rocznie dla kura to ra , który 
kwotę tę rozdzielać będzie jako zasiłki między u- 
bogą młodzież szkolną. Macierz wydawać będzie 
także książki w ludowym języku ruskim. Podno
szę to wyraźnie, bo w dotychczasowych doniesie
niach o „Macierzy" rzecz była tak przedstawiona, 
jak  gdyby tylko w polskim języku miały być 
książki wydawane.

Za przykładem Z boisk niezadługo zapewne pój
dą także inne gminy koło Lwowa i pozakładają 
u siebie kółka rólnicze pod nazwą „Bractwo go
spodarskie." Krząta się około tego nauczyciel niż
szej szkoły rolniczej w Dublanach p. Grodzki, a 
Wydział krajowy poprze zasiłkiem pieniężnym je
go usiłowania. Celem tego zasiłku będzie głównie 
wynagradzanie włościan premiami (narzędziami 
rolaiczemi, nasionami itd.) za zastosowanie się do 
wskazówek i rad nauczyciela wędrownego p. Grodz
kiego. Komitet gospodarstwa rolniczego nie bierze 
w tem udziału, a tem mniej mówić można o ini- 
cyatywie z jego strony. Sam byłem pod tym wzglę
dem w błąd wprowadzony i pospieszam ze spro
stowaniem. Komitet nietylko nie wziął inieyatywy. 
lecz nawet długo i stanowczo sprzeciwiał się u- 
stanowieniu nauczyciela wędrownego, gdy o to 
ciągle upominał się oddział lwowski Towarzystwa 
gospodarskiego.

Towarzystwo zaliczkowe lwowskie, które orga- 
nizacyą za wzór innym służyć może i najwięcej 
ze wszystkich Towarzystw zaliczkowych dotąd się 
rozwinęło, wykazuje w ostatniem sprawozdaniu 
swojem piękne rezultaty. Miało ono członków 
1767, a między nimi 607 rękodzielników i prze
mysłowców,' a nawet 47 rolników. Ogólny obrót 
kasowy wynosił 5,313,010 zlr. Pożyczek udzielono 
w roku ubiegłym 3030, na które, jak  również i 
na dawniejsze pożyczki w rachunku bieżącym wy-

am iej-
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K A M ELIA .
/5) (Dokończenie).

Y.

Charakter i m o d a .
— Może przeszkadzam?
— Ale, wcale nie, jak  się to mówi, bo mogę 

pracę odłożyć na bok.
— Więc przeszkadzam?

K — Ależ najchętniej spocznę. Mam już tylko 
ostatni felieton o kamelii napisać.

— Bardzo piękne, avec un vrai plaisir —
| i czytałem.

— Chyba przez natchnienie, bo jeszcze niedru-

1 kowane leży tu  na b ió rk u . . .
—- Ja  właśnie przypuszczałem. . .  że jak  zwykle...
— Czy pan lubisz kam elie?
— O bardzo, takie ładne, bardzo ładne nawet, 

tylko charak ter!
— Jaki charakter?
— C z y  kamelie mają nie jeden?
— Któż ma jeden? przecież i my mamy ich 

"trzy. Jeden tak i, jaki mamy; drugi, jak i sobie 
" wyobrażamy mieć; trzeci, jak i on się ludziom 
|  przedstawia.

— A kamelie ?
— Także trzy. Ja  znam dw a: botaniczny i este

tyczny, a Panu znany będzie trz e c i: światowy.
— A to ciekawe, cóż to Pan nazywa: botani

czny charakter?
— Botaniczny charakter jest dwojaki: rodza

jowy i gatunkowy. Gatunkowy, po którym wy 
różniamy gatunki, np. kamelię od kamelijki, i 
rodzajowy, po którym rozpoznajemy ro d z a j...

— Vraim ent!
— Rodzajowy charakter kamelii jest ta k i : kie

lich pięcio do dziewięcio-działkowy, korona 5 do 9 
płatkowa, pręciki liczne podzalążniowe, zalążnia 
wolna trójkomorowa. Owocem torebka. Nasiona 
bezbiałkowe. . .

— Ah, que e’est curieux!
  Tylko, że charakter ten jest lichy, nie jest

samodzielny, to jest taki sam charakter, jak
herbaty. . , , ,

— To można pić kamelię, jak  herbatę?
— To nie, ale jej kwiaty są tak  złożone, jak

kwiaty herbaty, i dlatego uczeni, r o z e b r a 
w sz y  j e ,  a robią to bez rękawiczek, tylko za 
pomocą mikroskopu, zaliczyli ją  do rodzaju her
baty ( Thea) i wykazali, że rodzina, do której na
leży, jest najwięcej spokrewniona z mirtami.

— Doprawdy! Nie spodziewałem się, żeby ka
melie miały z herbatą podobny charakter, j  ai 
cru plutót avec des Dames dux Camelias.

— Może się to dziwnem wydawać, żeby upa
trywać podobieństwo między kamelią a herbatą, 
zwłaszcza tem u, kto nigdy kwiatu tej ostatniej 
nie widział; ale żeby kamelie porównywać „avec...,u 
to musi się wydać dziwnem, nawet tym, którzy 
znają te  ostatnie . . .

— Ależ podobieństw o?...
  W czera? Czy w tem , że kamelia tak trw a

łe iż to nieledwo najtrwalszy kwiat, i dlatego 
w języku kwiatów jest symbolem stałości ? Czy 
w tem dalej, że tak  gładka, jak naturalna skóra 
twarzy, nieprzypruszona żadnym pyłkiem? Czy 
w tem, że co dnia tak  samo wygląda, nie rozta
cza co raz nowych ozdób, ni powabów, żeby się 
komuś podobać ?

— Mais non\ tylko że to jest kwiat nie
skromny !

— Co?
— To nie jest kwiat skromny; to jest kwiat, 

qui se jette a m  yeux, wielki, jaskraw y; nie dość 
mu na tem , że cały się chełpi wszystkiem, co 
ma, ale nawet wszystkie swe listki szeroko roztacza. 
To jest wprawdzie kwiat, który tą  jaskrawością 
et avec ses apparences trompeuses, może w pier
wszej chwili kogoś złudzie, mais si on va jusgu au 
fond, jak  się spojrzy aż do d u szy ... to tam  
brzydko. . .

— Nie rozum iem ...

— Dziwna rzecz, przecież t o , co ma dla nas 
urok, to skromność. Co pociąga nas w fiołku, je 
śli właśnie nie to , że kryje się gdzieś parmi les 
petites herbes, że wonny cały i piękny, schyla 
ku ziemi swe główki? Co przynęca nas w kon
walii, jeżeli nie te  drobne kwiatuszki, na wpół 
zwarte i niedozwalające widzieć nic, prócz swych 
boków, bo się tak  skromnie ku dołowi zwieszają? 
Co zachwyca'nareszcie w róży, jeżeli nie to, że 
ta  królowa kwiatów, mająca wszystko na swe u- 
sługi, i wdzięczną postać, i lekkość listeczków, 
i barwy, i nieporównane wonie, jednak tu li się 
toute fermee przed naszym wzrokiem. Już roz
padając się nawet, tracąc zewnętrzne listki, jesz
cze stara się resztki dawnego przepychu skrom
nie ukrywać, et Pest pourquoi alle est 1'embleme 
de 1’innocence et de la virginite.

— To prawda, wszystkie kamelie, choć nie
które zupełnie tak  jak  róże środkiem są stu lone, 
są rozłożyste, ty lk o ...

— Tylko co?
— Tylko jeśli kamelia pokazuje wszystko, co 

ma, to za to nie używa waty, i nie pokazuje te 
go, czego nie ma, chociaż ten ostatni sposób za 
nieskromny wcale nie uchodzi.

— W różach ?
— Ale gdzieżtam, róże waty nie znają; wata 

robi się z bawełny, więc zapewne w baw ełnie. . .
— A, a, nie znam kwiatu bawełny, ale obstaję

przy fiołku, konwalii, róży, że nas zachwycają 
swą skromnością.

— Co, one skromne? Toż to prawdziwe świę- 
toszkowstwo. Ten fiołek, co ledwo od ziemi od
rósł, i schyla głowę, to prawda, ale tylko d la
tego schyla, żeby mu się do ust nie nalało, lecz 
za to, jak on to wyciągnął do góry szyję, taką 
sztywną ma łodyżkę, na której stoi, niby Anglik 
w karykaturalnem  pojęciu; drze się więc malec 
do góry, tylko że nie może dalej, ale za to krzy
czy, jak  krzyczy wonią, o sto kroków cię wabi, 
n ie’potrzebujesz widzieć go wcale, a już czujesz, 
że jest tu  gdzieś, że cię nęci, łech ce ... Przepra
szam, nie c ieb ie ... on przecież tak  jak  róża, jak 
konwalia, jak k am elia ... Wszystkie kwiaty sta
ra ją  się czemś przynęcić, lecz nie n as , tylko 
owady, które je zapylają. I nie skromnością, ale 
jedne barw ą, drugie wonią, inne jeszcze nekta
rem, który też dla owadów sączą. Brak poznania 
praw przyrody i sentymentalizm.

— Ale stojąc na tem sentymentalnem stano
wisku, zawsze przacież kamelia jaskraw a, bez- 
wonna, z różą mierzyć się nie może, i bądź co 
bądź, jest nieprzyzwoitą.

— Przekonaj człowieka mimo jego woli, a on 
pozostanie przy swem zdaniu, mówi przysłowie 
angielskie. Dość już tych nieprzyzwoitości. Wi
dzimy źdźb ło ... A my? Czyż to należy do do
brego wychowania i przyzwoitości wszędzie nosem
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i sprawiły naw et znaczną baissę na giełdzie. N ikt mnićj od przelim inarzy rządowych dochody złr ’ 4260 złr iak i ^ n d  nrplimińn j dochodów I porządzenie o stanie w yjątkowym  w trzech okrę- się na wybrzeżu afrykańskim. T urcyasię  zbroi, to
nie chce wierzyć ąby  ks. B ism ark zadowolił się 39,767,800 Pzłr., tj. o 5 6 0 1 4 0 ^  m n iT  l k  że Pos M i^T o  z o w s k ? z X  a f  • P cb SądoW7 ch W DaImacyi Przekazał k om isJi n il ulega wątpliwości, a wszyscy są przekonani,
w tym  w ypadku lada ja k ą  satysfakcyą ze strony etat ten wedle uchwał Izby bUansuie sie ó 200 7 5 2 1 „ I l  l I Z !  „C i. 7  za8trzega^ e sięlkarno-praw niczej. ' lże w tern jest ręka ks. Bismarka.
rosyjskiego rządu, i żadne osobiste listy  C ara nie złr. niekorzystnićj niż wedle prelim inarza rządo- osobnego dla siebie^w-0 zam ian8 zn czeg?ś Koniec posiedzenia o godzinie 3 ‘/4 — Nastę- Jeden z ludzi politycznych, znających W schód,

^  (utrzym yw ał wczoraj, źe perw sza ish ra  wojny pa.
Z którym i Skobelew tak  niełaskaw ie się obszedł! N astępuje etat m inisterstwa snraw  rolniczych do^  ^  8 * ^ ^  w K nk
N a nieszczęście rząd rosyjski coś bardzo się ocią- Pod dyskusyę idzie kierownictwo centralne z s L h  g H ® Jd u  i s j ^ i l w a ^ f e ż e ^ z a d  iuż°w  h S *  
ga, i ostatnie wiadomości z Petersburga powia-1 wydatków 269,950 złr., dochodów 400 złr., k tó re j fie na  r  1883 u w z g lę d n h i  ż i [ 5 r ie, . . , - -  --------— I wj ua t a DTł  A V O yO U \J U l i . .  UUCUUUUW *±yj\j Zir..

ta  £  rSESLPwtS^SS^SjS  ̂ ?ô . Uczb7 eię 2 -%■
skończeniu tej historyi można będzie zdać sobie Poseł T a n s c h e  
spraw ę z prawdziwego stanu rzeczy w  Rosyi, ja k  m inisterstwa spraw 
ze względu na stanowisko rządu do panslawizmu, niepłodność w  pracach
tak  ze względu na zewnętrzne jego tendeneye. niedbanie stanu włościańskiego.

ro d łu g  Fester L lo y d a ,  mocarstwa upoważniły Poseł ™ 
ostatniemi czasy posłów swoich w Stambule do ważnćj
wejścia w układy, celem ostatecznego uregulowa- c y e : W.
nia kw estyi trybutu bułgarskiego. IX  art. trak tatu  darczym
berlińskiego opiew a, źe po roku funkeyonowania aby je  VVŁłł
nowo zaprowadzonej organizacyi, m ocarstwa ucze- skuje dostateczne poparcm
s tn ic z n rłf i w  t t-Q tło « ln  ___________ I u .-  . . .  !  .

P s* ag -a  8 marca.
Poczem ty tu ł t, n przyjęto.
vr; i i  j  1

duie z Tripclis. Nie przywiązując do tego proroj?
I ctwa znaczenia, jest to jednak dowodem ogólnego 
| jak tu  są  zaniepokojeni Wschodem.

Zgoła stwierdzić trzeb a , że usposobienie publi

celu narada

• i P°trzebuj« zapewniać, że z w ielką ciekawo- czne we W łoszech nie uspokdło  się wcsle od 
r>ia &» «o».  «„„ „ ki j _ _ i  i r . - j  - ■ czasu upadku Gambetty. Spodziewają się jeszcze

| porozumienia z F ran cy ą , ale pod takiem i warun-
J kam i, na jakie Francya z pewnością nie będzie

nieszczęściem dla | mogła się zgodzić.
ą  się pospiesznie na lądzie i na 
mężow ie, zasiadajacy w konsulą- 

należą do najzawziętszych prze- 
P. Blanc jest narzędziem  w rę-

Iryvstn ei ni* wnrlln nrAiimin.uu’o „  — i “T — . “ “ " jj-u g u . xncucLpicuseusiwo zniaa coraz i Kacn p. iveuaena, którego widuje ustswicznie.
Nastemiie etat m inisterstwa snrsłwinriiT®^' • m W1®ceh .  bo P a w ic a  i rząd obecny m ają silnego Co do kwestyi finasowej, z k tó rą  trzeba także 

ił p ie rw szy  kierownictwo centralne ma U P-*Zyi^ e^ * ń c u W lewiey 1 bezustannej oppzycyi się liczyć, zauważyć należy, że zniesienie przymu-
i 7 . - . . , —        xAf.iAa.Kf- a Kpv? zgodnie z nrelm inarzem  r ra ń n J ™  i c m i i n  ‘ ^ al®ży korzysta($ z czasa i niezapominsć o sowego kursu jest fikcyą, złoto jest zawsze rezer-
l7go września 1881 r. odbyła, się w tym wych dzieje się wszy 8tko, co tylko uczynić mo- złr dochodów nie ma 198,110 przyszłości. Od początku ery konstytucyjnej w Au- wą w kasach państw a, a zdawkowa moneta pa

tan t Tł„w - P°slów .w K onstantynopok. Rcprezen- żna; sytuacya finansowa nie pozwala na więk- Poseł K u c z k o w s k i  chce     - s— ---------------------- — 1L *---------- =-  ---------- ----------------------- 1------------•
S L ?  P  0ZDT  4na Posiedzeniu, iż me sze w ydałki, chociaż, szczególnićj dla wykształcę- najbardziej krzvczace nad ,żvH a
można naznaczyć cytry trybutu tak długo, nókilnia stanu włościańskie^n minister n .o L .iu ., „ I “aryZ’ej_^krzyczące ̂ nadużycia „  ąąuuwmciwie | sprawieonwą i sztuczną. One to s»aczvłv myśl

ć na za | w knrs. 
jednego stron-

n A kw d . : ' . 1 .  ‘  ------X-  ---------------- | -------------------------„  u u v m o u u o v ,  . a  u u u ł  u iu u  sn  ic « /,c z e  I Irrm fi K n tin n m  i« h  jauTilr n  .  ‘ -. i . _ . -------------------------“J ‘ " 7  Ul® do Znie
pokryjomu pertraktacye z rządem  tureckim, do rady
m agając się ustępstw a trybutu bułgarskiego i ko- tym __ ___
sztów przypadających za okupacyę Rumelii na ra- nant. °  | ^ lzyj 0st? tnich ^ I f h o d z i  najw ięcej'deputow anych czeskich.* Czechy i (js. u j  w czorai o godzinie 11 rano zwyczaj
rfaeiń P  ^  wojennych, które Turcya ma za-1 Poseł M i e r o s z o w s k i  zabiera głos do ob- p S f J S d S  ?ą  kIaczem do oałej «y >uacyi. D k tego  też nym pociągiem osobowo-towarowym  przyjechał
R h . ? osyi-. Porta nie chciała na to przystać, szerniejszego przemówienia, które prześlę osobno J rzutów jakie poseł H ausner nczvnił Pnainnm I ®  1 '° P°Przesta6 wyłącznie na refor z zagranicy do Petersburga bohater jenerał-adju-
Obawiając się jednak  zapewne, aby pertraktacye co najmnićj w dokładnem streszczeniu. * K ry jąc ’s i f  po ^  °aÓW d°  ? ań*tw&' ale 1 Prze isJ taa t S k o b e l e w ,  w itany okrzykam i tłumów ze-
now f v T P0C?ę y ^  T  n0W°-’ m(lcarstw a P°8ta- P r e z e s  przyzywa posła Tauschego ^  post do H a S n e r  śmiał pomówić ca ł?  IM  r S  o%’na^ « ? T  d°  ST U czeskie&° T Szą być Poruszo- branych na banhofie. Argusowe oko prasy euro 

egUl°WaC Jak  najSPie8zmeJ ^  k westyę porządku za wyrazy: „ale świńskie gospodarstwo bienie i a S t a U  w duchu zdradv s tm , C  w®’ Ref° -m-a systemu wyhorów do sejmu może tyl- pejskiej śledzącej gorączkowo za m arszrutą zdo

$ £ * +  p. 0 U ,„ w „  ?  Sofii J -  S 3 n a h Ł i £ £ ’ E ^

puszczono

Petersburg: 7 marca, 

( E . H )  W czoraj o godzinie 11 rano zwyczaj-

Wniaba a„ T  Z . ^0DU Battem berga. a bez dyskusyi uchwalono tytuł państwowych za- tylko wynikiem wypadków  r 1863 w Pols™ L  ®8® atracj swoją grozę, jeśli się z góry zapewni, i o ile głoszone przezeń zdania i poglądy są wy-
f a ^ try a c k ie  w Krywoszy odniosły nowe kładów naukówycą z sunią w ydatków 75,300 złr. których my niczem sie nie Drzvez\miliśmv % » ?  m g y  n.ie. sPadnie na karki, czyli, nie używa- razem przekonań całego spółeczeństwa rosyjski go 

^ l  ! S ^ iąCie U M u ^ w a ż n e m p o d w z g lę ?  tj. o 250 złr. m n i s z ą  o d  prelim iąrza rządowego, I c h J c ie !  S c ń S  z l Z i c l  -  N ^ t ^ l i ' I -Przenośnii. POwiem < poprostu, że spodziewamy a ewentualnie i rządu Skobelew jest dziś bez za 
-c,. znym> ^ y  bowiem brzeg morski i dochodów 15,700 złr., tj. o 1600 źłr. w iększą. system u ̂ yborów  do Rady I prze

wojska stojące na północ od Ledenice są tym spo
sobem zabezpieczone od wszelkiej niespodzianki

Na tern przerwano obrady.
, . . .  TT, - *  1 Koniec posiedzenia o godz. 3ój min. 15ói.

ze strony powstańców. U b 11 ma zostać ufortyfiko- stępne jutro, 
wane, i wojsko posunie się ku D r a g a l i ,  gdziej 
są skoncentrowane główne siły  powstańcze. Przy  
zajęciu TJbli powstańcy staw iali bardzo słaby o- 
pór, co je s t dowodem upadku ducha i rozprężenia.
W ręce austryackie wpadło 10 niewolników.

Nominacya hr. W olkensteina posłem w Peters

wach -Dolskich 1 Stronnictwo I oyoicu.u wyoorow ao n a a y  przeczenia najpopularniejszym  człowiekiem w Ro-

bj ‘ E?“ ’ sdzie s ,*’' s ' ,ei p » p " '»  “
Na- lud i ukrzepić w  nim poczucie narodowe Musze ----------------  | ? n z drug'm m?że“  politycznym, hr. L o ris-Meli-

zastrzedz z i , jezzeze przeciw zarzntowi, jakobym „ l y m  6 S S f f i S ?
był znieważył austryacki stan sędziowski; ubole 1

W i e d e ń  10 marca.

(208-me posiedzenie Izb y  poselskiej).
Prezes Sm<

spełnieniu m :syi stłum ienia zarazy w e'lańskiej,
wałem tylko nad  bezwstydnem' podszczuwaniem I M argrabia de Nnaillea | st/ ł « § .P rawdziwyrn ulubieńcem Rosyi, Ale gwia-
dziennikarstw a nolskieco i nad tem wv. j . d *„*„,• i • Noailles, przybył do R zym u, a zda Melikowa zaćmiła się po 13 m arca i zagasłaS Z S f f i T J S S ? 2L ^ I 5S L ! ! * ? *  ? * « < *  Po mm* <*

wiezie z Bv bą Zasługi Lorisa zaczęto mierzyć skutkam i jego
n V.1P1 I H VIQrolnA^ni i nnlllHnlnl A m „ .4 1

1 ....... — i? r  w  Isn e r^ a rzu ca0 Riisin^om^^zdradę^atarm? PP rv  mn* r ' rW ?n.sz®lsai4 /  żc te?  am basador -ira ic  * »x uą i/.asiug i nionsa zaczęto mierzyć smutkami jego
bure-n ma 'wkrńtr* t "  1 --------  r  | - - J o l k a  zagaja posiedzenie o godz. 11 L a  podstawie śmiesznej baik i że Rusini sa tvlkn n l m l i  W0Jnę. to jest pewne podstawy bardziej działalności i naturalnie rachunek w vpadł bardzo
burgn ma wkrótce nastąpić, zapewne po powrocie mm. 5. U ensntvm i Pniakam i? - T i  ty lho | normalnego m odus vivendi w stosunkach Francyi niekorzystny. Dwie jedyne donioślejsze reformy
jego z ary a. | Od rządu^wniesiono projekt ustaw y o sposobie | Hausnera z Słow a  staw ia mówca c y l tY n e w n e g o  I n r z e d ^ S u ™ ^  ° ! ! S eJ z®iaDŁ* | Prz®Pr°wadzone za czasów hr. Lorisa, mianowicie

trzeciego wydziału i akcyzy od soli,po 
oczekiwano i które powitano okrzy- 
jak o  ju trzenkę now ej, politycznej 

| i ekonomicznej przyszłości, okazały się w prajy-7 
ch ambasado- ce reformami bardzo wątpliwej wartości. „Trsci 

wskutek tego zm:e- w ydział11 na prawach adm inistracyjnej metemiy-

się zbliżać ? A skądże ta  wiadomość o bezwonno 
ści kam elii. Człowiek dobrze wychowany powi
nien zam knąć nos w fu terale  dobrego tonu , a 
tern samem o zdrowych instynktach  na tu ry  w o- 
góle nie może przesądzać.

K am elia nigdy nie będzie królową kwiatów
Ale wobec coraz bardziej słabnącego uczu

cia monarchizmu, może się stać prezydentow ą 
nowej rzeczypospolitej kwiatów.

—  Ja  pozostaję przy róży.
—  Ja  nie jestem  konserwatywnym korniszonem. 

Latem  róże, zimą kam elie najwięcej mi się podo
b a ją ; biorę kwiaty, ja k  sąj i ja k  z czasem przy
chodzą. Znam wiele kam elij, jeszcze więcej' róż, 
widzę więc całą  rozm aitość i jednych i drugich, 
i dlatego uw ażam , źe porównanie je s t  nieledwo 
niepodobne. Róża! ależ to  przecież cały świat 
postaci, złożenia, barw  i woni. C ó i,to  odmienno
ści między polną, s tu lis tn ą , herbatnią, mchową? 
Jak  wobec tego mówić w ogóle o róży? Karne- 
t ia ! ależ i tu  różnorodność n ie la d a ; są tak ie  na- 
strzępione, jakby  olbrzymi gwoździk, są inne wy
m uskane, złożone z gładko przystających listków, 
niby łusek rybich. Jakąż różę porównać i z jak a  
tramelią ?

Każdy jednak  wie, że co innego róża, a co
innego kamelia.

—  i’iiewątpliwie, tylko źe każdy ma co innego
na myśli.

—- Więc ogólnie nie można porów nać?
Owszem, ograniczając róże do odmian p e ł

nych, powszechnie po ogrodach trzym anych, mo 
żna je , ja k  wszystko, z kam eliam i porównać.

— A w tedy?
—  W tedy najkrócej m ożnaby chyba powiedzieć, 

źe ch a rak te r większości róż je s t  wdzięczny, a ka> 
melij okazały.

—  W dzięczny, to  mało. Czy może być coś pię
kniejszego, niż b iała  róża, cette delicatesse, a  przy 
tern ta k  p ro sta , jak b y  dziewczynka w b ia łą  ko 
szulkę ubrana.

—  Dlaczego w koszulkę? P ła tk i róży są w do
tknięciu raczej atłasem  niż płótnem . Zdaje mi 
się też, że b ia ła  róża z b ia łą  kam elią nie m ogła
by łacno wytrzymać współzawodnictwa. Z astrze
gam tylko, że są bardzo różne b iałe kam elie 
Jedne m ają odb lask , prześw iecających płatków , 
oliwkowy, inne róźowawy. T aką b iałą kamelię, 
pięknie złożoną, o p ła tkach  ćmych, pod św iatło  
rożowo przeświecających, a  w dotknięciu aksa
m itnych, można porównać z tym  biustem  m ato
wym, delikatnym  i subtelnie różowawym, który  
kryje się w rąbku  pod batystow ą sukienką, i kto 
wie, czy nie je s t najpiękniejszym  kwiatem.

— Ale niem a niebieskich kam elij ?
— No, co tego, to  już  n a d to ! Czyż są niebie

skie róże? W szystkie wielkie kw iaty, kamelie, 
malwy, georginie nie posiadają tej barw y. Wobec 
dzisiejszych pozytywnych czasów barw a nieba 
kryć się nrnsj między maluczkiem i i ubożuchne- 
mi, gdzieindziej wyśmianoby ją ;  zresztą, to  b ar
wa n ietrw ała , płow ieje, w iędnie, praw dziw a za- 
pom inajka nie dla stałej i trw ałe j k am e lii.

— M ais on a d it, hien vra i: cette fleu r  charme 
la vue sans i m ouvoir le sentiment.

—  Więc sentym enta pow stają za pośrednictwem 
pow onienia? W prawdzie różną drogą dochodzi się 
do c e lu .. .  ale tej w uczuciach nie próbowałem...

—  M ais elle est tellement ro id e !
— A co to, to  zupełnie praw da. Sam szkielet 

gałęzi sztywny i niezgrabny, ale ta k  starannie  
okryty zielonością listow ia, że tru d n o  się odrazu 
zmiarkować, iż ta k  jes t. Z tych  względów krzak 
kamelii przypom ina to  mnóstwo salonowych ma
nekinów, d o b r z e  wychowanych lalek. W g run
cie rzeczy nieraz n a tu ra  ciężka i g ruba, ale po
k ry ta  po litu rą  zachow ania się i pokostem  znale
zienia się, niby suche badyle kam elii błyszczą- 
cemi liśćmi, ta k  grubo, że trudno  tego dojrzeć 
trudno  się odrazu połapać. Na tern n ie  koniec!

główka takich młodzieńców niby kw iat kam elii 
wylizana i na jstaranniej u łożona; po za t e rn . . .  
n ic ! Próżno się zb liżasz . . .  zblizka to  samo. co 
zd a lek a . . .  Uderzą cię czasem gładkie może i b a r
wne fraz asy, niby żywe p ła tk i kw iatu , ale w tern 
t r e ś c i . . .  ja k  woni w k a m e lii . . .  n ie szukaj, bo 
je j niema. To co je s t, to  w kam elii chińska szty- 
wizna, ta  etykieta siadania, pokłonów, frazesów... 
europejski szablon konw enansu ...

— E h  Men vous croyez, que les convenances ?
— To je s t wymysł półgłówków, żeby się zbli

żyć, o ile się ty lko  d a ,  do ludzi bystrych; to 
je s t knebel, k rępu jący  jednostk i gó ru jące’ a 
wspom agający m iernoty . Tak gdzieś czytałem . 
Zdaje m i się, że ta k  rzecz trafnie określona, za

pomniano tylko dodać, źe dobrze mieć to  za
szczepione, bo jak  ospa ochronna zwykle nie 
szkodzi, a w danym  razie pomaga.

—  Jednak  róże są poszukiw ane, a  ubieganie 
się za kam eliam i mocno zmalało. Z iakiei nrzv- 
czyny ? 3

— J a  myślę, że, ja k  zwykle, n iejedna je s t te 
go przyczyna. To, co cechuje nasze czasy, to  brak 
zdrowych instynktów  i śm iałych porywów, nie
pewność i niepokój. Lubim y też dziś w kw iatach 
barwy niepewne. Takie modne kolory, ja k  jakiś 
szaroróżowawy, płowocielisty, zielonawo-hawanna 
i tym  podobne ideały, da ją  się raczej urzeczywi
stnić w azaliach i rhododendronacb, w kameliach 
ani rusz ich otrzym ać, więc też ten  kw iat ze zdro
wą cerą  modnym dziś być nie może. Potem  mamy 
dziś upodobanie, ja k  ktoś dowcipnie zauważył, 
w rzeczach w ydających się być innem i, np. w ma
te r ia ła c h  stro jów : skóra ja k  a t ł a s ! Ten gust epo
ki tak  szeroko prąd swój rozlał, że sięga swym 
wpływem nawet do ogrodownictwa. I  tu  jedno 
je s t dziś h asło : liśc ie , ja k  kw iaty! A więc czer
wone, żółte, purpurow e, fioletowe, aby nie zielone. 
A więc pstre, więc z róźow em i, białem i, żółtem i 
żyłkami, plam kam i, kreskam i, m arm urkam i. Pstre, 
pstre, ja k  najbardziej p stre . Żywa, ciem na zielo
ność, na  której pyszna pu rpu ra , i białość, i r u 
mieniec kam elii w ybornie się o d b ija , nie na 
pstre  czasy.

— C’est hien profond. Możnaby dodać, że przy- 
tem  i w ym agania ogółu strasznie się dziś rozpa
noszyły, i tak i łatw y kw iat, ja k  róża, m usi m ieć

więcej powodzenia, niż kam elia, k tó ra  tylko w- 
chuchana udaje się w szklarni.

— To jes t, źe z tym  ogółem wiąże się prostola 
i uczucie, k tó re  zaspakaja raczej róża niż kamt- 
lia, kw iat w ogóle okazały, godny w spaniałej toa
le ty  i wielkich salonów, a przytem  zim ny i ce
rem onialny. B ukiet róż dobrze w ygląda nawet 
w gołej ręce, z kam elij potrzebuje rękawiczek.

— Czy to  wszystko ?
— W szystko, prócz najważniejszej i zapewne 

głównej przyczyny. Kam elie hodowano tak  długo 
na wielką s to p ę , dopóki daw ały wybitne nowe 
odmiany. Gdy tych  zab rak ło , gdy sztuka ogro
dnicza w yczerpała, że ta k  pow iem ,w szystko, co 
się dało ciekawego otrzym ać, a nowości już  tak 
mało różniły  się od dawniejszych odmian, że nie 
mogły popłacać, zwrócone s p e k u l a e y ę  na inne 
pole. K am elia p rzesta ła  być nowością, a le  z mo
dy całkiem  nie wyszła i nie wyjdzie nigdy. 
W ogrodnictw ie zupełnie ja k  w bław atnych han
dlach s ta ra ją  się o now ości; coraz inne nazwy 
nadają  mało co różnym  tkaninom , żeby staw ały 
się modne i były przepłacane. Ale obok tych, 
płótno, a tła s  i aksam it bez względu na czasy 
z użycia nie w yjdą, ta k  ja k  każda rzecz praw 
dziwej w artości. T aką pozostanie i kam elia na 
zawsze w ogrodnictw ie.

J ó zef R o sta fiń sk i.
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Zniesienie akcyzy od soli nie polepszyło ani o włos 
stosunków ekonomicznych. W szystkie inne począt
kowania w liberalnym duchu zwiędły w  samvm 
zarodku i w ostatecznym bilansie rządów hr. T.o- 

stosi 1  r*s M ak ow a °kazał tylko ogrom dobrej woli, 
że i a większy jeszcze chwiejncści i prawie zupełny brak

i  S' p0Zytywnyeh rezultatów.
Tyle co do hr. Loris Melikowa. Rozglądając się 

dalej w aręopagu gwiazd administracyjnych i woj
skowych, nie odnajdziemy ściśle biorąc ani jednej, 
której blask roztaczałby równomiernie światło po
pularności na wszystkie sfery rosyjskiego spółe- 
czeństwa. Co się tyczy gwiazd upadłych Jakich 
jak Wałujew, Gorczakow, hr. Milutyn, Reutera etc., 
to równocześnie z zachodem swojej potęgi i wła 
dzy stracili oni swoją popularność. I do tego bo
wiem jak dawniej każdy dostojnik rosyjski jest 
robaczkiem jasnym, co błyszczy pięknie w nocach 
świętojańskich; lecz kiedy przejdzie wiosna car
skiej łaski, nędzne robaczki tracą swoje fcłaski...“ 

Ze w  rzeczy wyższej adminisJaeyi trudno się 
w Rosy i pojedynczemu, nawet najzdolniejszemu 

uoiu •, mężowi stanu, wybić na wyżyny popularności, po 
c 7 I  chodzi to i ztąd, że przy panującym w Rosy i sy- 

czerwo s*em’e autokratycznym, działalność pojedyńczych 
elki od czł°Qk<,)W pądu kryje się w ciszy i cieniu gabi- 
necyi I ne^ w> zaciera 8ię i pokrywa imieniem monarchy, 
udry V który jest nietylko źywem źródłem prawa i pra- 
*ny pi wodawstwa, ale zarazem jedynym  przedstawicielem 
n on Sol 1 uos°kieniem rządu. Daleko już łatwiej przedsta- 

ł  :_ y  wia się sposobność zerwania laurów militarnych 
dałv ni £dZ10 każdy aspirant sławy, m a do czynienia bez- 

1  ̂ j pośrednio z masjsmi i działa na szerokiej wido-
uleeaif wn*' kda|tego też'w  narodzie rosyjskim  żyją i do- 

1 zw ia ze l fad imiona i wspomnienia takich Kutuzowów, 
iei ? Gzl Suworowów, a  o Sperańskich, Nesselrodych, za- 
‘ Jw cej: pomniano zupełnie.
a mnożi Skobelew znalazł się w tem szczęśliwem poło- 
zbroi t |  ên’u> ze gwiazda jego popularności nie była ani 
lekonani ?a Chwilę przyćmioną i owszem świafło jej ciągle 

i stopniowo roztaczało coraz jaśniejsze i coraz sil-

3 w Zgd 
iony zi 
t barć

wnego boju dwóch szczepów i dwóch eywilizacyj 
przygotowane. Nie ma zapewne nikogo w Rosyi 
któryby nie wierzył, że ten miecz Demoklesa w i
szący nad historyą wschodniej Europy od wieku, 
niezadługo spaść musi.

Dzienniki zagraniczne przepełnione są również 
domysłami i zapewnieniami o antagonizmie mię
dzy Cesarzem i Skobelewem, o niezadowoleniu 
Monarchy i o ambitnych scenach zdobywcy Geok- 
Tepe, który widocznie zamyśla o wielkiem pronu- 
ciamento przeciwko caratowi.

Trzeba nie znać tutejszych stosunków, albo u- 
wodzić się pozorami, trzeba nie znać Rosyi i jej 
bistoryi, aby do tak dziwacznych dojść wniosków. 
Jenerał Skobelew jest niezawodnie najwierniej
szym poddanym Cesarza, i ten krzywdy mu 
z pewnością nie zrobi. Gdyby w najwyższych 
sterach panowało nieukontentowanie przeciwko 
Skobelewowi, nie ochrzczonoby demonstracyjnie 
jego nazwiskiem nowego parostatku wojennego 
w kilka dni po znanej jego mowie styczniowej, 
nie pozwolonoby mu powracać tak powolnie i tak 
krętą drogą do Petersburga.i nałożonoby kaganiec 
eenzuralnego milczenia na wyzywające głosy pan- 
slawistycznej prasiy.

Że w  Gatczynie wojny sobie obecnie nie życzą, 
to pewna, ale może właśnie dla tego na sztuczne 
podniesienie wojowniczego zapału wewnątrz i na 
prywatne pogróżki na zewnątrz patrzą się u nas 
z pobłażliwością i przez szpary. I w moralnym 
bowiem stanie narodu, jak i militarnym, da się 
zastosować stara  zasada: S i vis pacem para helium. 
Rząd teraz będzie miał wdzięczne względem Eu
ropy zadanie hamować wojownicze zapały wła
snego narodu. System ten, który możnaby nazwać 
„prezerwatywnym“, nie pozbawiony jest ani do
wcipu, ani roztropności.

jowski, konc. adw., sekretarz Rady i Adolf H erbert 
konc. dyr. skarbu, zastępca sekretarza Rady. Uży
teczna ta instytneya, której potrzeba dla klasy umy
słowo pracujących^ oddawna uczuwać się aawata,, 
powinnaby znaleść jak  największy udział uczestni
ków i jak  najrozleglejsze poparcie w kraju.

— Gaz. Lwow. pisze: "Wczorajszy wieczór u Jego 
król. Wysokości jenerał-komendanta księcia W ilhel
ma W irtembergskiego wypadł nadzwyczaj świetnie 
i zgromadził przeszło 200 osob , a dzięki prawdzi
wie serdecznej i ujmującej gościnności gospodarza 
i jego siostry księżniczki Matyldy, która z niestru
dzoną uprzejmością robiła honory domu, towarzy
stwo wśród najmilszego ożywienia bawiło do pó
źnej godziny w pięknych i z wytwornym smakiem 
urządzonych salonach. W  gronie gości znajdowali 
się państwo Namiestnikowstwo wraz z córką swą 
hr. Klementyną Tyszkiewiczową, X. metropolita 
Sembratowicz i inni dygnitarze kościelni, pre
zydent bar. Schenk, wiceprezydent^ Namiestnictwa 
Filip Zaleski, jeneralieya, członkowie arystokracyi, 
dostojnicy władz i najwybitniejsi reprezentanci ró
żnych obywatelskich zawodow. Marszałek z po
wodu słabości nie mógł przybyć na wieczór. Bardzo 
liczne grono dam w świetnych i pełnych smaku toa-

Wschód meJsze promienie.
roinv na Skobelew nieopuszczał żadnej sposobności, aby

Minister handlu mianował ofieyała telegrafa Fran 
ciszka K w a p i l j  w  Freiwaldau kontrolorem głó
wnej stacyi telegraficznćj w  Krakowie.

ojny pa* , • ? . . ,
j proro? krać czynny udział w wojnach i ekspedycyach na
ogólnegi wschodniej j zachodniej granicy państwa. Pierwsze
o proror urac uaział w v
ogólneg wschodniej i zachodniej

jego wystąpienie było przed 19 laty w  r. 1863 
lie publi w  hitwie pod Miechowem przeciwko powstańcom 
wcs*le o polski111- Następnie kolejno brał bezpośredni udział 
ę jeszcz w r0ZPrawie turkestańskiej 1869 r., zakaspijskiej 
ii waran 1871 r- w ekspedycyach przeciwko Chiwie w r. 
ie bedzi 1873. ^  roku 1875/6 z początku jako naczelnik 

' kawaleryi a następnie jako dowódzea wszystkich 
Izie i n w° isk walczył przeciwko Kokańcom. W r. 1877 i 
r konsuli ! ® hrał udział w wojnie rosyjsko - tureckiej na
,yCh prze półwyspie bałkańskim; wreszcie w  z. r. stanął na 
iem w rei cz(de wyprawy przeciwko Tekińeom, która ukoń- 
cznie czoną została nadspodziewanie pom yślnie, wzię- 
eba tłkżf c’em Geok-Tepe. Ogółem Skobelew uczestniczył 

przy mu w 70 bitwach i potyczkach. Jako uważny widz 
g rezer również udział w wojnie duńskiej w 1864 r. 

ta pa * powstaniu Don Karlosa w r. 1874. We wszy- 
omaga sir 8^kich tych próbach ogniowych Skobelew odzna- 
ów Wy cz^  8Z£dona odwagą, walecznością, śmiałością 
Duszczońi * oicszczędzeniem siebie. Z żołnierzami obchodził 
k się naprzemian z surowością i dobrocią, ale zawsze

po ojcowsku. Pod tym względem naśladował on 
Napoleona I i Fryderyka W ielkiego, z tą natural
nie różnicą, jaka wynika z odmienności charakteru

Sąd wyższy w Krakowie przeniósł Ludwika 
F e h e r p a t a k i e g o ,  kencelistę w sądzie powia
towym w  Liszkach i Jana M ij  a ł a ,  kancelistę 
w sądzie powiatowym w Łańcucie, na własną ich 
prośbę i na własne koszta w tym samym charak
terze służbowym, pierwszego do sądu powiatowego 
w Mielcu, drugiego do sądu powiatowego w Dębi
cy, poruezając im prowadzenie ksiąg gruntowych, 
w ich miejsce zaś mianował Emila M i l k o w i t s a ,  
sierżanta rachunkowego 56 pułku piechoty w  Wa
dowicach, kancelistą w sądzie powiatowym w Łań
cucie, a Pawła O k u ń s k i e g o ,  tytularnego wa
chmistrza żandarmeryi, kancelistą w sądzie po
wiatowym w Liszkach.

marca. prU8kjeg 0 j francuskiego żołnierza od rosyjskiego.
czai W°j8ko ubóstwiało go i wracając z każdej wy 

1 rJviechs* Prawy wojennej pod rodzinną strzechę roznosiło 
oeraładh s*aw® je£° P° całei Rosyi. Wkrótce stał się on 

ów ze bohaterem legendowym i poczęły krążyć o nim 
U enrol opowiadania w rodzaju Mickiewiczowskiego Ryko- 
rSuta zdow a ’ który głęboko wierzył, że się Bonaparte 
Zr wvteże w ksa> Suwarow w barta przemieniał.
P  iW i Popularność Skobelewa nie była narażoną na 
^Idv^euU szwank przez niełaskę cesarską lub niedostateczne 
e J • ocenienie jego zasług wojennych. Przeciwnie, nlu- 

łość vri hieniee żołnierzy, z równą łatwością jak pozycye 
ż ć i akt niePrzyjacieJskie, brał szturmem rangi i ordery. 

1 o'czvżni ^  c*a^a kilkunastu lat z najniższego stopnia ofi- 
°"* y  „ cerskiego: praporszczvka, doszedł do najwyższych 
sviski a^°^no8C1- Wojna 1877 r. zastała go w stopniu je- 

^ś b e z  ^ nerał-majora. Następnego roku zaawansował już 
'1 w R«na jenerał-leitnanta i jenerał-adjutanta cesarskiego, 
16> i d7ielina^0n*ee POwrięciuGeok-Tepe w styczniu 1881 r. 
r°S 's M e l i  Alek8ander I ł  zamianował go jenerałem broni i 

n  ,L kawalerem orderu śgo Jerzego II klasy, który to 
ZC(ZU . . i i zaszczyt dzieli Skobelew zaledwie z kilkoma naj- 
ve. , _wjj zasłużeńszemi dowódzcami (Todtlebenem, Lorisem

i zagasi ®urk°) oraz wielkięmi książętami. 
a , wigUz1 Nie mam bynajmniej zamiaru zastanawiać się, 
,? . - czy jenerał Skobelew jest równie dobrym strate-
iadł bardigi.kiem’ Jal  ̂ utrzy mują, na popularność jego bo- 

ó wiem to nie wpływa. Dla ludu i społeczeństwa 
^ .jro sy jsk ieg o  dość, że jego bohater jest waleczny, 

od soli tsz®z98bwy 1 posiada łaskę monarchy; głęboka wie- 
. ■,dza teorytyczno - militarna nie zaważałyby nic na 

an?.. „ azali jego popularności i nie dodała ani jednego
. ^° , ,  listka wawrzynu do wieńca jego sławy. Przytem,
■ -W SZGzeG‘<ółniej dodaje uroku Skobelewowi, to jego
!C1- n czysto ruskie pochodzenie. Innym znakomitościom 

metempsW jskowym opinia publiczna przebacza ich nie ru- 
^stuje a (jye pogtiodzenie. Panslawiści szczególniej nigdy 
ymnj po icya| e zapominają^, że Todtleben jest z pochodzenia 

"iemcem, Loris Ormianinem, a Hurko Polakiem.
'h- Jako ulubieniec narodu i jako najpopularniejszy

i tylko w jfłow iek  w Rosyi jenerał Skobelew ma zatem pra
wo więcej niż ktokolwiek inny pretendować do 

się prostotr°łi przedstawiciela uczuć i dążności narodowych, 
t niż kamePla tego wystąpienie jego i w Petersburgu przed 
aniałej toaP0|tora miesiącem i w  Paryżu przed paru tygo- 
zimny i c<r?lami musiało wywrzeć takie a nie inne wraże- 
ląda' nawe“ e zagranicą i w samej Rosyi. Czy może jenerał 
kawiczek. Skobelew w mowach swoich wypowiedział tylko 

osobiste zapatrywanie s ię , lub pogląd tylko pe- 
i i zapewn|Wnei części społeczeństwa rosyjskiego a nie całego 
o tak długParo<*.u  ̂ któż nie wie, że nienawiść do Niem- 
r,bitne n o«^ w ł est wsPólna wszystkim klasom, wszystkim  
ztuka ogro^ai/om ’ w®zystkim stronnictwom rosyjskim, i że 
rszystko, 2 Niemcami i Austryą byłaby nadzwyczaj
aści już ’tal)0‘ni'ar.n3 w  Rosjyi, daleko popularniejszą aniżeli 
niań że ni!z ûezcie wzbudzona walka o oswobodzenie Sło- 
y ę  na in V iai1 w ro.k« 1877?. . .
% ale z mc Zagranicą łudzą się rozdwojeniem widocznem 
dzie nigdjv Prasis rosyjskiej przy ocenianiu mowy Skobe- 
atnych hanewa> Zapamiętać trzeba, że w prasie rosyjskiej, 
inne nazwf?wet naJbardziej „zachodniejJ i umiarkowanej, 

eby stawał]1*6 P0(ł aiósł się a n i  j e d e n  g ł o s  przeciwko za- 
obok tycP-dniczy m P9 brl4 clom Skobelewa, a istnieniu mię- 

u na czasfzy Darodowej pienawiśei. Liberalna prasa rosyj- 
rzecz p r a ^ a różniąca się tylko temperaturą zapału od or 
kamelia nPanów szowinistowskiego panslawizmu, krytyko 

'rała tylko zbyt szorstką żołnierską otwartość 
sdobywey Geok-Tepe i n i e w c z e s n o ś ć  jego w y- 
•tąpienia. W pojęciu spokojnych organów praV 
ly  rosyjskiej wystąpienie Skobelewa było ob- 
&wem rzeczywistych uczuć i dążności narodu 
j°syjskiego w chwili, w której państwo najmniej 
®8t do tego wielkiego, śmiertelnego, ale nieodzo

A . F I N S K I .

Uroiifei miejscowa i zapriiiiezn^.
S j r a t ó w  11 marca.

na rzecz domu „Sióstr Miłosierdzia14 na Kazimierzu. 
Nie ty lk o , że wiadomość przez nas podana obudzi 
najżywsze zajęcie w miłosnikaeh sceny narodowej, 
ale z naszej strony wyrazić winniśmy znakomitej a r
tystce szczerą wdzięczność, iż pomimo zmęczenia 
po licznych w Warszawie występach, zechciała po
święcić Krakowowi tych kilka krótkich chwil wol
nych, które jej pozostają przed występami w Lon
dynie w Odette Sardou. Przypisujemy to wspomnie
niom, które łączą ją  ze sceną krakowską i przeko
nanie jak  wysoce i serdecznie jest w Krakowie ce
nioną.

Ietach wzmagało urok i ożywienie tego wieczoru 
z którego wszyscy goście wynieśli jak  najwdzięcz-

Komisja wydelegowana przez Namiestnictwo 
w celu orzeczenia, czy i przy zaprowadzeniu jakich 
zmian rządowy gmach teatralny mógłby być otwar 
tym dla przedstawień, zwidziła go po raz drugi c 
godzinie 7-ej wieczór w obecności reprezentantów 
Rady miejskiej. Gmach był oświetlony gazem i 
sześćdziesięcioma lampami olejnemi, straż pożarna 
polieya i służba teatralna były na miejscu. W  chwt 
li, w której kontiśya kończyła swoją czynność, za
alarmowano telegrafem straż pożarną. W pół trzeciej 
minuty pędząc wozami z dwóch stron od ulicy 
Szewskiej i placu Szczepańskiego straż okoliła gmach 
teatralny, a w pięć minut opanowała go od dachu 
do parteru. Płachta bezpieczeństwa zawieszoną zo
stała od ulicy Jagiellońskiej , worek ratunkowy od 
placu Szczepańskiego. B yła-to próba, k tóra świet
nie wypadła. Komisya zachwyconą została energią, 
pośpiechem oraz precyzyą, z jaką niezrównana na
sza straż pożarna pod dowództwem znakomitego jej 
dowódzcy p. Eminowicza działała i manewrowała. 
Patrząc się na nią tysiące widzów zalegających “plac 
Szczepański i przylegające ulice, nabrały niewątpli
wie otuchy i nadziei, że w razie wypadku z taką 
strażą pożarną nigdy nieszczęście nie mogło by 
przybrać strasznych rozmiarów, które gdzie indziej 
przyszło opłakiwać. W czorajsza próba była niesły
chanie dla krakowskiej straży pożarnej zaszczytną 
i potwierdziła tylko przekonanie, iż słusznie zaliczyć 
ją można do najlepszych nie tylko w Polsce, ale i 
w Europie. Przedtem część techniczna komisyi 
zwidziła przed południem gmach, aby bliżej zbadać 

określić zmiany, które w razie otwarcia zaprowa- 
dzićby należało.

—  Na pomnik Mickiewicza przesłał na ręce dy- 
rekcyi tutejszej kasy Oszczędności B r Marceli Ma
dejski, jako przewodniczący Komitetu balu , który

odbył na ten cel we Lwowie 16go lutego r. b.. 
kwotę 1805 złr., k tóra zapisaną została na ksią
żeczkę wkładkową N. 40,756.

—  DorÓZiki jednokonne wymagają, aby ich pilnie 
loglądano. Dawniej nie było tyle brudnych, co te
raz , a konie przy niektórych ledwie ciągną, albo 
też są znarowione. Ze względu na stan zdrowia 
w mieście naszem.,. należałoby koniecznie przestrze
gać, aby doróżkarze wyjeżdżając zrana na plac, 
przewietrzali dorożki, Opowiadano nam, że pewien 
obywatel tutejszy wsiadłszy przed godz. 8-mą rano 
do' dorożki (Nr. 84) zastał w niej taki brud i tak 
złe powietrze, iż omal tego nieodchorował. Ponie
waż teraz pora jest dość ciepła, możeby nie źle 
było odstąpić wyjątkowo od przepisu i już teraz po
zwolić na wyjeżdżanie otwartemi powozikami.

W  Rzeszowie odprawionem zostanie, jak  nam 
z tam tąd donoszą, w d. 16 b. m., w kościele far- 
nym żałobne nabożeństwo za spokój duszy ś. p. je 
nerała Antoniego J e z i o r a ń s k i e g o .

—  W e Lwowie zawiązało się Towarzystwo zare
jestrowane o poręce ograniczonej pod nazwą: W za 
jem na pomoc, dla pracujących umysłowo. Towarzy
stwo to ma za zadanie udzielać wsparć bezzwro
tnych dla rodziny członka po jego śmierci, udzielać 
członkowi wsparć bezzwrotnych na koszta wyposa
żenia córek, udzielać członkom wsparć zwrotnych 
jako pożyczek oprocentowanych, przyjmować wkładki 
oszczędności. Dyrekcyę stanowią pp. W iktor Ram- 
ski, radca Sądu krajowego; Antoni Czerny, radca 
dyrekcyi skarbu: Franciszek Maksymowicz, ofieyał 
głównej kas]y krajowej; W ładysław Kolbuszowski, 
prakt. konc. w Dyrekcyi skarbu i Zeno Rawicz Ro
jek  asystent urzędu pocztowego. Prezesem Rady 
nadzorczej jest p. Józef Bałaban radca skarbowy, 
wiceprezesem Edmund Mochnacki, radca Wydziału 
krajowego; członkami Rady: Ignacy Czemeryński,
adwokat; Jan  Papeę, radca dyrekcyi skarbu; Dr

niejsze wspomnienie
— Cesarzowa Elżbieta w Paryżu. Do dzienni

ków wiedeńskich telegrafują z P aryża: Cesarzowa 
austryacka wyszła dziś (we czwartek) około godzi
ny 11-ej z hotelu i udawszy się na rue Franęois  
wsiadła tam na k oń , aby odbyć 2...godzinną prze 
jażdżkę, zAkąd wróciła do hotelu na śniadanie. Po 
południu przechadzała się w towarzystwie hrabiny 
Festetits pod arkadami ułicy R ivoli oglądając 
przedmioty sztuki i towary galanteryjne na wysta^ 
wach. Cesarzowa miała na sobie czarną suknię 
z tuniką z wyciskanego czarnego aksamitu, na gło
wie ufryzowanej w loki czarny kapelusz, w jednej 
ręce trzymając zarękawek, w drugiej brązowy wa
chlarz, którym prawie ciągle twarz zakrywała. By
ła bardzo ożywioną i rozmowną. Cesarzowa chcąc 
przejść przez ulicę B oissy d ’Anglos, lecz nieznając 
drogi, zapytała o to s tang re ta , który nie wiedząe 
z kim mówi, dał jej wyjaśnienie. Przeszedłszy przez 
place de la Concorde zwróciła się Cesarzowa we 
wskazaną ulicę1, gdzie w hotelu Yuillemot mieszka 
królowa Neapolitańska ze swym małżonkiem. Cesa
rzowa zapytała portiera i czekała na ulicy nie po
znana przechodząc się tam i napowrót blisko kwa
drans, poczem oboje królestwo wyszli i Cesarzową 
serdecznie powitali. Hrabina Festetits mogła wtedy 
odejść i Cesarzowa poszła w towarzystwie siostry 
swojej i szwagra piechotą przez pola elizejskie, 
kofo A*c de Triomphe do Bois de Boulogne. Do
szedłszy do kraty wchodowej, wróciła do hotelu 
piechotą. Po południu zgromadziło się 12 —14 osób, 
po większej części dziennikarzy przed hotel w mnie
maniu, że prezydent Rzeczypospolitej Cesarzowę od- 
widzi, co jednak nie nastąpiło. Księcia Hohenlohe 
kazała Cesarzowa zawiadomić, że mu oznaczy dzień 
w którym go przyjmie. Przed hotelem od czasu do 
czasu pojawiają się ekwipaże, których właściciele 
zapisują się w przygotowaną na to księgę, zresztą 
hotel ma zwykły, spokojny pozór.

—  Pogrzeb fmp. Bieuertha w W iedniu odbył się 
z wielką okazałością. Z dworca kolei przewieziono 
ciało do Hietzing. Cały szwadron huzarów towa
rzyszył konduktowi. W  kościele zaś zgromadziła się 
cała jeneralieya z arcyksięciem Albrechtem na czele, 
jenerał broni Philipowicz, jakoteż wielu oficerów 
sztabowych.

— Na cześć Munkacseąo dawali w Peszcie wielki 
bankiet członkowie obu Izb. Prawie wszyscy mini
strowie byli obecni. Pierwszy toast wzniósł T i s z a 
pijąc zdrowie Króla i jego rodziny. Następnie pre 
zesowie Izby wyższej i niższej i naczelnik rządu 
wnieśli zdrowie Munkacsego. Wreszcie przemawiali 
jeszcze kardynał H aynald, Jokai itd. Wczoraj zaś 
burmistrz Pesztu wręczył wielkiemu malarzowi dy
plom honorowego obywatelstwa stolicy W ęgier. Mun- 
kaesy gorąco podziękował za ten wielki zaszczyt.

— Kosata leczenia Garfielda. Komitet kongresu 
Stanów Zjednoczonych, któremu poruczono struty- 
nowanie wydatków, jakie połączone były z lecze
niem rannego prezydenta Garfielda, przyznał leka-

oraz osobom, które pielęgnowały chorego

Dragi Poranek po wczorajszym odczycie pana 
Strakoscha nabiera jeszcze większego interesu. P u
bliczność nasza bowiem miała sposobność przeko
nać się o prawdziwie porywającej sile dramatycz
nej słynnego deklam ątora, który czasami przypo
mina Salviniego, i z tem większą ciekawością zechce 
usłyszyć ustępy dramatu tak  ściśle z historyą pol
ską związanego jak  Dymitr Samozwaniec Schillera. 
Cieniowanie głosu i ubarwienie dyalogu jest u p. 
Strakoscha tak  wyraziste, że zamknąwszy oczy, mo
żna mieć czasami złudzenie, iż się słyszy kilku a- 
ktorów naraz. Oprócz tego dowiadujemy się, że 

Strakosch zamierza zadeklamować na Poranku 
balladę po francusku; z tego powodu nawet pier
wotny porządek program u podany na afiszu zmie
niony został; deklamacya nastąpi zaraz po pierwszym 
numerze muzycznym, to jest po kwartecie Beetho- 
v en a ,a  sztuczka jednoaktowa z prologiem wypo
wiedzianym przez p. W  oj dało wicza zakończy przed
stawienie. Bilety sprzedaje się , jakeśmy donosili 
w księgarni Krzyżanowskiego, w cukierni Remana 
Hendricha w Sukiennicach i w sam dzień przedsta
wienia od rana w hotelu Saskim.

rzom ,
następujące honorarya: Dr Bliss 25,000 dolarów. 
Dr Agnew 15,000, Dr Hamilton 15,000, Dr Rey  
burn 10,000, Dr Boyton 10,000, pani Edson 5000 
Zawiadowcy pałacu prezydenta w Washingtonie 
t. zw. „Białego domu,“ przyznano 3000 dolarów, a 
całej służbie pałacowej dwumiesięczną pensyę jako 
remuneracyę.

T e s t e  k r s f c o w s k l  u l .  W o l a M e J
Beperioar tygodniowy.

W e c z w a r t e k  16go: D alila . Pierwszy występ 
p. H. Modrzejewskiej.

W  p i ą t e k  17go: Frou-frou . Drugi występ p 
H. Modrzejewskiej.

W  s o b o t ę  18go: M ary a S tuart. Trzeci występ 
p. II. Modrzejewskiej.

— Wystawa nianstajioa Towarzystwa Przyjaciół Setufe 
?i§knyoh w Su k i e n n i  cash  otwan* codziennie od gods. 
Llej do 4ej, próes poniedziałku. ~  Wstęp w niedzMę 15,

dnie powssednia 30 centów.
— Gabi ne t  a r c h e o l o g i c z n y  u n i w e r s y t e t u  Ja- 

j ie ł lo ń s k ie g o  (Collegium in&jns) swidzaó można co- 
Mensie od 12ej do lej prócz niedziel, iwiąt i feryj uni
wersyteckich.

— Mnzecm Technicsno-przemysłowe w gmaoha Franci
szkańskim otwarto codziennie od g. lOej do 6ej. — Wstęp 
20 cent. od osoby W niedziele od IGej do 2ej bezpłatnie,

—  D. lOgo marca pogoda; termometr od -j-B4  
doszedł do -+-13*1 C. Barometr zwolna opada; o 
godz. 7ej rano d. l ig o  stan jego był 747*4 millim., 
term. 10*0 C.—  Wiatr zachodni.

— W  niedzielę 12go marca: Ś. Grzegorza; w po
niedziałek 13go: ŚŚ. Krystyny i Teodory.

zawód K unier Poranny  zapowiedział, że uln; 
b” a artystkę r t J W  J ? 2 S S £

Odczyt dramatyczny p. Strakoscha. Rozgłos, 
jaki poprzedził przybycie p. Strakoscha do mia
sta naszego przyczynił się do uwieńczenia świet- 
nem powodzeniem pierwszego jego wczoraj wystę 
pu w sali hotelu Saskiego, szczelnie zapełnionej od 
dołu aż do góry. P. Strakosch deklamował z pa
mięci szekspirowskiego H a m le ta , wydobywszy tę 
postać na pierwszy plan z mnóstwa epizodów 
w dramacie, odwracających uwagę słuchacza od 
głównej idei autora. Wygłosił on przy tem wszyst
kie monologi Hamleta, i tam tylko wprowadził o- 
soby współdziałające, gdzie całość myśli nie dozwa
lała ich pominąć. Z wielkiem zrozumieniem rzeczy, 
i prawdziwym artyzmem cieniował deklamator refle
ksyjne ustępy monologów z widocznem zaznacze
niem, że Hamlet prześlizga się przez nie mimocho
dem i pragnie je odgonić od siebie, wznosząc się 
natychmiast do najwyższej potęgi wezbranego u- 
czucia, ilekroć główny cel staje mu przed oczyma. 
Metoda p. Strakoscha, chociaż pod wielu względa
mi ma właściwe sobie cechy charakterystyczne, 
przypomina poniekąd sławnego przed laty wyko
nawcę ról szekspirowskich Ira Aldridge, który kil
kakrotnie dał się widzieć na scenie tutejszej. Ta 
sama misterność w cieniowaniu, ten sam gwałto
wny objaw falującej namiętności, posuwającej 
się nieraz do najwyższego dyapazonu, niemal 
aż do krzyku, co nie przeszkadza że każde sło
wo p. Strakoscha w tym grzmocie wygłoszenia 
jest jasnem i nie ginie dla słuchacza. Zauważyli 
niektórzy, że głos ducha rozmawiającego z Hamle 
tem nie był dość naturalnym; spór jednak o to 
z trudnością dałby się rozstrzygnąć z powodu nie
możności studyów z natury. Odczyt p. Strakoscha 
silne wywierał na słuchaczach wrażenie, tłómaczą- 
ce się po każdem zakończeniu ustępu, a nawet 
wśród samego odczytu licznemi oklaskami, za któ
re prelegent kilkakrotnie wywoływany dziękował.

Teatr amatorski we Lwowie. D. 18 b. m. odbę
dzie się za inieyatywą hr. Maryi Potockiej przedsta
wienie na dochód ubogich, w którem  wezmą udział 
amatorowie Towarzystwa lwowskiego, posiadające 
go, jak  w iadom o, pierwszorzędne talenta dramaty
czne. Odegrają trzy śliczne komedyjki: K w iat z  Tle- 
nicenu, Meli-Melo i Rękaw iczki balowe. Zakończą 
zaś przedstawienie dwa obrazy z żywych osób u- 
kładu p. Henryka R o d a k o w s k e g o .  Bogaty ten 
program pozwala wnosić, że sobotnie przedstawię 
nie będzie jednem z najświetniejszych.

Treść Nr 3 i 4 Przeglądu bibliograficzno-ar
cheologicznego: Na przełomie sztuki polskiej, przez 
F. K. Martynowskiego (c. d ); Słówko o zadaniu nu
mizmatyki , przez A. Janowicza; Wiadomość o ma
larzach Bazyliańskich, podał X. SadokBarącz; Po
mnik na pobojowisku z w. XYI w dawnem woje
wództwie Połockiem, opisał M. Kuściński; Pierwsze 
wskazówki pobytu żydów w dawnej P o lsce, skre
ślił E. Subinczyk Swieżawski (c. d.); Skarbiec ka
tedralny na Wawelu; Baltazara Opecia: Żywot Pa
na Jezusa, w pięciu wydaniach w w. XYI, biblio 
graficznie opisał J. Przyborowski (dok.); List otwar
ty do radakcyi N ow in, napisał E. Sulimczyk Swie
żawski; Kronika; List E. Kasprowicza w sprawie 
Domu komisowego księgarzy polskich w Lipsku.

Rozmaitości.

a r ś y s iy e z f tw ,  M Sm m eM e  
i  ntmh®*®®*

P a n i  H e l e n a  M o d r z e j e w s k a  przybędzie 
do Krakowa we środę 15go b. m., a nazajutrz roz
pocznie w tutejszym teatrze przy ulicy Wolskiej sze
reg gościnnych występów w następującym porządku: 
we czwartek D a lila , w piątek F ro u -fro u , w so
botę M arya S tuart Schillera, w niedzielę P anna  
M ężatka  (poranek na dochód kasy artystów dra
matycznych krakowskich), w poniedziałek 20go: D a 
lila, we wtorek F rou-frou , we środę M arya Stuart. 
Jedno z przedstawień przeznacza znakomita arty-

- ___-    ̂ stka na cel dobroczynny, który sama określi. Prócz
Piotr^S tebelskif ausk.’ sądu krajowego; Karol Szu-!tego p. Modrzejewska deklamować będzie we środę 
rek naczelnik sądu pow. w W adowicach; T eo d o r'w  koncercie urządzonym przez Czytelnię Akademi- 
Zubrzycki, radca sądu krajowego; Jan Żółkiewski, cką na rzecz „Macierzy Polskiej, a we czwartek 
wicedyrektor tabuli krajow ej; Dr Bronisław Błaże- 23go b. m. w koncercie ks. Czartoryskie], danym

Z W A R S Z A W Y .

sprzedającą^ bukieciki i kwiaty, tymczasem artystka 
wykwintnej czarnej sukni (także a la Sara Ber

S ) 3  do swego namiotu liczne tłumy,

F ^ d l  cicho, spokojnie bez 
™  ” h .t e n  nie zaznaczony ładnym » «  
żadnym ważniejszym wypadkiem. Jest coś ne™ ° J  , 
go w naszem usposobieniu, nie bawimy s ię , c 
Warszawa słynęła z ochoty do wszelkiego ro zaj 
zabaw, ale jakoś niespokojnie, niu pewnie PatrzJ '  
my w przyszłość i  obliczamy skutki mtalnycti 
burd ulicznych, wywołanych przez gawiedż. Zbli
żająca się chwila koronaćyi Aleksandra III zapo
wiada nam wiele zmian. Jakie? Zobaczymy. Kro 
nikę z życia warszawskiego piszę nie o stanie po
litycznym i społecznym naszego miasta. Wracam 
zatem do zwykłych kronikarskich wiadomości.

Już to pod tym względem Warszawa jest nie
wyczerpana. Gdziekolwiek się obrócisz, w którą
kolwiek snoirzysz stronę, znajdziesz zawsze emba- 
ra! de r i c h e s t  Słodkie sielanki, północne zbrodnie, 
amerykańskie pojedynki, godne pochwały usiłowa- 
S  filantropia i t. d ..oto z czego się splata co- 
dzienne życie Warszawy. K uryerki na wyścigi
nodaia kronikę samobójstw i nieszczęśliwych wy- poaają Kroiimy  j  smutne. Drze-oadków w naszem mieScie, Jabm to a n j t a j j n ® ;

.  - W . w .  J„ r« b v S m v  sic nie dowiedzieli vażające! Niema dnia, ąDys y y i ; i.„ ;
o śmierci tego lub owego młodego c wieka i 
śmierci spowodowanej samobójstwem, lub zems ą 
osobistą. Pisma poważniejsze znowu podają tysią
projektów w c e l u  podniesienia dobrobytu k ia g  rze
mieMnic^j, przemysłu, handlu i b i e d n y c h , r j j j  
ków —  a Warszawa, ta poczciwa, gotowa zawsze 
do największych ofiar Warszawa s ł u c h a  tych 
wszystkich projektów, pospiesza z datkiem pienię
żnym, składa krocie co rok na ołtarzu miłosieidzia, 
' wvtwarzaia się instytucje, które chociaż w ezę 
ic i zapobiegają upadkowi materyalnemu i moral
nemu naszego społeczeństwa. He naprzykład ko
rzyści p r z y s p a r z a j ą  miastu naszemu. K a n y  p
ż y c z k ó w e  d l a  r z e m i e ś l n i k ó w  założone za
inieyatywą Bolesława Prusa (Głowackiego), jedne 
go z  najzdolniejszych felietonistów i nowelhstów
warszawskich, a zarazem jednego z_n a jsz la 
chetniejszych ludzi, jaldm i słusznie WMSzawa
szczycić sie może —  to me da się określić. Ko
rzyści te dziś już są widoczne, chociaż mstytucya 
dopiero w  zawiązku; poczekajmy J lk a la t ,  a myśl 
Prusa błogie wyda owoce. Obecnie mysią o urzą 
dzeniu sal dla biednych szwaczek. Samowarom 
ulicznym nie wiedzie się jakoś. Zresztą zimajoka-
S T S ę  w  tym  roku bardzo łaskawą zamiast 
śniegu darzy nas ciągle d e s z c z e m -  co sprawia 
nam wielką przykrość. Warszawianki lubią sannę.
Najmniejszy mróz sprowadza do parku Łazienkow
skiego i na staw w  ogrodzie saskim mnóstwo a- 
matorów ślizgawki. Ale i  to rzadko -  lód nie do
pisuje —  a ostatni wypadek z pewną panienką, 
pod którą załamał się lód i ta wraz z sanecz
kami wpadła do wody, powstrzymuje nawet za
gorzałych zwolenników ślizgawki. Nie ma więc 

nie ma ślizgaw ki, nie było karnawału,
pozostają''na'""uciechę~ Warszawy w  obecnej po
rze • W ystawy obrazów, sale koncertowe i  teatra. 
Zajrzyjmy do nich. Gwarno tu, ciepło i  przyje-

Kossaka i wielu innych, wspaniałe kreacye 
czne Modrzejewskiej, urocze tony Barcewicza, mo
gą rozgrzać najzimniejsze serca i  ^ s tu d ^ n ą  wy  
obrażnię, mają jeszcze dla nas siłę atrakcyjną , 
spieszymy też tam tłumnie, i pmmy wzrok i 
słuch. Wielka, nieoceniona zasługa p. Krywulta, 
że salon swój ozdobił takiem arcydziełem jak o- 
braz Matejki. Ocenia to publiczność, ocenia krytyka. 
Codziennie tłumy publiczności roją się przed obra
zem wielkiego mistrza. I pan Unger w swoim no 
wym artystycznym salonie cieszy się względami 
publiczności. I  nie może być inaczej. 
wszechwładnie Kossak, Chełmoński, j . . ’
Żmurko i t, d. Każdy z nich ma swoich wielbi
cieli, każdy pociąga urokiem talentu, który tu wy - 
soko cenimy. Teatr także przyodział się w jakąś 
odmienna, świąteczną szatę. Dosyć powiedzieć, że 
Modrzejewska prawie co wieczór porywa publicz
ność swa piękną grą, która zawsze, jes zaa 
mitą. Gdyby tylko Modrzejewska stworzyła M aryę 
S tuart Szyllera, zasłużyłaby już na miano wielkiej

^ p f z a  M aryą S tuart ma artystka cały szereg 
postaci wysoce artystycznych, uroczych i skończo
nych, jak Adriannę Lecouvrer, Pannę  Jfflaaśfcę, 
Damę kameliową a zwłaszcza D a h lę , w której 
oczarowała publiczność. W ystępy gościnne o b w i
ły znacznie w tym roku repertoar, mnóstwo sztuk 
wznowiono i kilka wystawiono nowych, 
sezon zimowy był bardzo urozmaicony. Pani HoL 
mannowa wprowadziła na scenę Rozw iedźm y się 
i Ś w ia t  nudów, Ćwiartkę papieru \ M aryę Joannę, 
Modrzejewska obok dawnych swych kreacyj D a-L r Z iC I C W O łK O . M 1 V X V     .  •  u - k j

mę treflową, Posąg, Niewinnych, a zapowiada m -

Karnawał się zakończył. Zapytacie zapewne jak 
spędziliśmy szalone dnie zabawy i pustoty ? Odpo
wiedź na to pytanie nie wesoła. Nigdy może kar
nawał warszawski nie wlókł się tak ociężale, apa
tycznie, jak w  roku obecnym. Publicznych balów 
nie wiele, a te, które się odbyły miały cechę w ię
cej może prywatną, jeden nawet w  Resursie ku
pieckiej — zanadto nawet prywatny, gdyż zebrało 
się na nim faktycznie trzy dam y! Jakkolwiek tres 
fa c iu n t collegium, w  tym jednak wypadku zdanie 
to nie przeważyło, damy opuściły salę, a mężczy
ź n i . . .  zasiedli do kolacyi i do preferansa. W ię
ksze już powodzenie miały bale na ubogich stu
dentów i na przytulisko. Tam nie trzy, ale przeszło 
trzydzieści dam wystąpiło w  wspaniałych tualetach 
a la Sara Bernard. Bo teraz tylko suknie a la 
Sara Bernard są w modzie; wysokie kołnierze 
i treny przypinane oddzielnie do sukien. Mamy 
także kapelusze, perfumy i chustki a la Sara — 
mężczyźni pocieszają się papierosami i portrecika
mi tej pani. Wracając jeszcze do wspomnień karna
wałowych, wspomnień wcale nie wesołych dodać na
leży, że największe powodzenie miała w tym roku 
tombola z maskaradą, urządzona przez dyrekcyę tu
tejszych teatrów na kasę pożyczkową dla artystów. 
Było to coś w  rodzaju balów w Wielkiej operze 
paryskiej, a chociaż zabawa ograniczyła się wię
cej na tłoczeniu się i gapieniu na skupione przy 
stolikach artystki sprzedające losy na fanty, cel 
zabawy osiągnięty, gdyż dochód przyniósł blizko 
4000 rs. Tylko pani Modrzejewska zrobiła mały

rę Ypsena i Honor domu. Nie mniejszem ożywie- 
wieniem odznacza się repertoar teatru Rozmaito
ści. Sztuki w iększe i mniejsze sypią się jak z ro
gu obfitości, nic więc dziwnego, że czasem szczo
drość ta sprowadza na scenę i plewy, me warte 
zachodu i pracy artystów. Na zakończenie wiado
mości z teatru donoszę W am , iż Romana Popiel
wraca na scenę. „  .

Tarnowski zakończył świetne odczyty. Związany 
warunkami cenzuralnemi nie mógł mówić tego, co 
chciał i o czem należało by m ó w m ^ jo w o d u1 1111 1 1 < \1  i  V i i v l U  * a/ i  ,  i  < Ą

„Nieboskiej komedyi11 Zygmunta Krasińskiego. A 
jednak mimo tego tłumnie zebrana a
miała czytać między wierszami, odgady

• 1 _ ! ______  r r ł ł o l r A r a l ł A P T l  T łT f i lB f fC ll tf t  1 j G S t

mu wdzięczną', że żywem i barwnem słoweml a \ j  u j  i i  .  •  i  • • T_

wskrzesił nam poemat, jeden z najpię niejszyc , 
jakiemi słusznie się szczyci nasza Meratura. Po- 
ra to odczytów, a zatem wymagająca dłuższego 
omówienia; zostawiam ją sobie do następnej kro
niki.

fMspoiiarsiwi lands! \ priimpl
Sprawozdanie 

z posiedzenia krakow skiej Izby  handlowo-przemy- 
słowej z dnia  8 m arca 1882 r.

Przewodniczący, prezes: p. Baranowski, obec
nych członków 14. .

Na wstępie poruszył p. Emil Barach koniecz
ność i ważność peryodycznych publikacyj 
żujących ruch handlowy i przemysłowy, po 
po przemówieniu pp. Epsteina, Gustawa ai 
i Zieleniewskiego uchwalono wydawać coio z 
nie drukowany szematyzm obejmujący wszys
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kich handlujących i „raemyahmcdw w okręgu

‘Ą f Ł y n ,  toku zainterpelowal p Zi An icw - k„u; d c ^
s k i  prezesa o stan sprawy zatnżema szU )^  W i o  I g J  ę ą lub też korzystnej sprzedaży.

dzaiac to postępowanie. Co do kwestyi językowej I
wykazuje mówca, że nawet do sądu n̂ 3v̂ 'ż1®ze.̂ 0| 
wnływaia podania we wszystkich językach krajo-.

wej, PaeZotrazymawszy “odpowiedź, że w tej mierze I nia ich do armn 
oatnich czasach nastąpiła pewna stagnacya,! Co do premio

komitet chowu wezwany,

Dziennikom petersburskim donoszą z Odessy, 
w nocy z 2go na 3ci marca przy ulicy Arnau- 

„  -----  - W "jakich|ckiój w domu kupca Warszawskiego wykryto ta- wpiy S T z a n r z e c z a  wy wodom Jaquesa.

Ł S T E f c  ^  ^
w os. nastąpiła pewna stagnacya oo uu u - —  powyżej, do przedłożenia swych 

wybór komisy! złożonej z prezesa i trzech Jw l T ó w d w w S S S ć i e ,  uchwalił, o ile namwnosi wybór kormsyi zmzonej j -  r  w tym przedmiocie, uchwalił, o He nam
'członków Izby, któraby się do Prezydenta mia^  • domo na ostatniem swem posiedzeniu dnia 27 
udała w celu uzyskania przyspieszenia otwaic | mar(ja progió wyg> ministerstwo rolnictwa, aby

rem jest rzeczonej rozprawy.
Rcdakcyę zaś r/ 

irawa owa 
szy, gdzie, 
kiem ogłosić

wys.
tej szkoły. in lT T w vkfvch  funduszów na premiowanie przezna-

Po przyjęciu powyższego wniosku wylbrano do ^ r io udzielić kwotę 850 złr na wy-
tej komisyi pp. Zieleniewskiego, Goeblai i  Em J  premiowanie na tych jarmarkach źrebiąt
ttommłia a ram fim  uchwalono na wniosea. sc».io j f ___  oio „wrotam do wa-Bąrucha, a  zarazem uchwalono na ^ T fn is te rs tw a  dwulatek, z zastosowaniem się przytem do wa 
tarza Dra Leo wystósować petycyę do mm . feó ustanowionych przez ministerstwo wojny

wynika, *  * *

- - . , miałoby pierwszeństwo przed innemi, za czem

pocztowych pięciokuowycb, ws
pocztowymi ^ " T e b n e ^ ^ k i d y '  zwlaszcza kolo- chowu koni rozdzielona
konsumentów p o h z u t e a j nii)yod s a g ^ te n y e h  idym jarmarku t o ^ w
hurtowników. Przedmiot ten wywołał nader żywą | mianowicie: jedna nagroda

na ka-

nialne s

skutek" czego "wieTu 1850 złrv wL a. byłaby według wniosków komitetu 
i„  ,.„-io0,o .«  Wnln-I chowu koni rozdzielona w ten sposób,

żdym jarmarku rozdawanoby po pięc premij 
mianowicie: jedna nagroda pierwsza w kwocie 

której pp. Schónfeld i Holzer prze-150 złr, dwie nagrody■ drugie po 35 z łr, dwie

mawiali ’z a ^ a p r o ^ Ł i e m  p o d w ^ o  c h w a l I J l e j "wniósf komitet chowu koni, aby na rok

podpisanego czułby się powołanym ł?rzec*w I g0t o ^ c h p ” klamacyj rewolucyjnych I wyborczego przyjęła wnioski W ^ 2 5 » c 3

aby prawo wy-

Lwów dnia 5 marca 1882.

N A D E S Ł A N E .  [4°?.]

Wielmożny Pan Franciszek J a n  K w izda c. k. 
nadworny dostawca w Komeuburgu.

I jak  dzienniki rosyjskie głoszą. teczne, a w razie przeniesienia jirawa własnościna

taniej ti 
zupełnie

b a l s
1

które p 
może es 
mianowi

l
ni włos;

do nabj 
80 ct. - 
w ie  w 
k ic l i  i 
p lir fiu

Sprowadzona od Pana w roku zeszłym przesył
ka na próbę proszku korneuburskiego dla byam \ 
znalazła tutaj szybki odbyt, a proszek uzyskał so
bie z powodu wybornego działania  i w skutek te
go osągniętego zadziwiającego wyniku ogólne u-\

T e l e g r a m y  w l a s a ©  „ C z a i a
a

inne osoby, tym dopiero w rok po zaciągnięciu 
ich w księgę gruntową prawo wyboru przysługi- 
wać mogło; przyjęto zaś, na wniosek Llama, 
Ograniczenie Ostatnie na te okręgi w yborcy  

których księgi hipoteczne już są zaprowadzone.I 
dyskusji oświadczył szef sekcyi K u -|w

dyskusyę,
mawiali za zaprowauzcinom r u " ' ' r v°"  . , ,
podobnych przesyłek, po wycaerpnjącem^jednaki ^inTsrerstVobaczyło wyznaczyć subwen-
wviaśnieniu rzeczy przez p. Goebla, wykazującego, I bieżący kwocie 1500 złr. na premio-

ulegające, i że wyzys
tejśzych konsumentów przez ^f^n iezn iy cu  s p ^ u - . 'wypadło pó dwie nagrody,

• fantów przesyłających w . pięciokilow ychjartyacł> kwocie 120 złr. za konia
p r z e w a ż n i e  towar lichszej jakości, ni nvch I wierzchowego nie starszego jak  lat siedm, nie
przez się ustanie, uchwalono me ezynic żadnych wierzch.owego, me J edna w kwocie 180 złr.
kroków w celu utrudnienia zakwestyon y I koni zaprzężnych, nie starszych jak  lat
przesyłek. Lmacea-o Tu-lośm, nie niższej miary jak  15.

W załatwieniu dalej zażaleń pp. ktfrveh słusz- (Dokończenie nastąpi.)g e n d h a ta  i Joachima Perlbergera których stusz | <
ność jednomyślnie stwierdzono,

zamiaru natych

Lw ów
ągniętego |c ie  fundacya J u e w m s K i e g u  —> .i' 7 " r J Z i» i  I : ; j ' ni®ł*dP7v sie za czy przeciwznanie. Celem zadosyćuczymenia ogólnemu popyto-1 wj0ŚciaQ. kapitał zakładowy wynosi trzydzieści i czy ośu> x ̂  y tej nie ma zwi upraszam Pana o natychmiastowe p r z e s ł a n i e l .  ,, »A,n<.7nis rozdawaćbcuzie!dzicz z- rza J

przez Hamburg 2000 paczek,
R io  de J  a n e i r o .

C. Otton HaOfeld.
Wzglądem składów zwracamy uwagą na ogło

szenie v W yroby weterynarskie * w dzisiejszym  
Nrze.

I S S o w a d T d e  i j m  w e a k ,o ą g
Wydział ‘krajowy włościanom zasiłki po

'W ie d e ń  11 marca. Tagblatt donosi z Du i r# .a d a p ^ l l  ^d X v  nieznaczne,
browniua, Ze brygada Hostmka zdobyła fortecę /  f lg0’ marca. Podróż Prezydenta

Rady państwa przed upływem peryodu wyborczego. 
^ -  r   Narodni list donosi: Woj-

N A D E S Ł A N E . 40

Cerkwice. Pochód dalszy w ojski za Cerkwicę od
bywał się zwycięsko. Po wodze aie zupełne. | m1^ T r o T A t o w a n e m  nadaniem autonomi-

B e r l i n  11 marca. Nord . Allg. Ztg. zbija w spo- z da^ n t i o lfTw miastom Królestwa Polskiego, 
sób ironiczny twierdzenie Yirchowa, jakoby stron- cznych tatutów m m tom  K.ro oświad-
nictwo postępowe P o b y ł o  już przed minister, 10M^ e B n e Ł a n a i i a ,  ie  ««y-

, stwem Bism irka rozwiązanie kwestyi niemieckiej cza D i i  JY ,  ̂ Belgradzie otrzymał po
W a l n e  d la  c ie r p ią c y c h  n a  io lą d e k .  L  hegem0nią Prus. Ten sam dziennik mówi da-1dent-mimster angiels „ g , . L;-------  ;miOT,ń

”  p “ *p“ ‘ ”

m e wyg  
palenia

N
wyrasta
wygubia
w szelk i .

Ponieważ mi zwrócono uwagę na Fańskie oglo- pans w ^  wpraw-
... dlużei trwamcego cierpie- Austryi ze zvviąza.u mo r, .vift

W a l a b r i t i s  wybrany zoK e i i y  11 marca
zbożow e Gazety Lwowskie/ trwającego cierpie

przestrzegali . ^— n- , - r
szkodliwe nadużycia propmatorów usuwali,

k °W końcu wydelegowano p. Emila Barucha d o i^ 4 5 20 złr. — S z c z e c i n  p szem ^
ankiety zwołanej przez Prezydenta miasta w ce-1 ^ . raepik (jesień.) — —  złr. _ — P a r y ż :  mą_ 1 1 ^  ^ .........  ̂  ̂ _
lu podniesienia jarmarków na towa,ry, p r o d u k t a , |^  feilogram. 61-25 złr.; olej rzepakowy I Schaumanna w Stockerau i we wszystkich
bydło i konie; wybrano komisyę złożona; z p p .L  spirytus —•*— złr. — W r o c ł a w :  M zemcal , aptekach w Austryi-W ęgrzech. —  Cena pu-
Emila Barucha,, Maurycego Sch esingera 1 Schon-1 ^  ^  zjr .. owieg - —  zh-; sęiM . «. J t  . .........
felda, mającą czuwać nad przestrzeganiem m t e r e - zbi ; kakurudza * złr. K o l o n i a  
sów kraju z powodu taryfy co,ne:l. ^  I pszenica — zł r . __________

g u r  D °

I złr.; owies od złr. 0 -  do 0 -  z ł r . ; -  okoitaw Hawne dolegliwo- esty?
noizera uouyy«mviiv  P |pr. 10000  liter procent od 32-75 do 3 3 — złr. Ig0i, lecz cieszę się także zdrowym apetytem 1 dla| p , .. . , . ,,—.------- „.i„;a0i ueoircipstwnI I S s s l t a r e s x t  11 marca. I I

ic ministerstwu handlu konieczność założenia B ^ d a - P e s z t :  pszenica 75 kilogr. (na jesień) od teg0) 0 ile to m0żeb
rzędu cłowego w Rzeszov?ie, gdyż oclenie w K - 1J2-Q2 do 1205 złr.; rzepak (sier.wrze.) ool l ó  Bki cudowny środek. IsobTe zaufanie i szacunek tesarza AusuyacKicgw.. »  - -  -  , . c  przybył
o w i zhyt wielkie dla sprzedających przysparza h  _  B e r i i n :  pszenica żotta 2 1 9 '- ;  Z szacunkiem sobie zautame i ^  Rumanul donosi tele łudniem z powodu dnia urodzin Lara^^przyoy

szy on ayovrvwvit w
| dełka  75 cent. — Rozsyłka najmniej dwóch pude
łek za  zaliczką.

no sześciu kandydatów na assesorowKailUYUMUU" —---  TTT
przy nowo utworzonym sądzie obwodowym w Wa
dowicach,

Jarm arld wiosenne na konie.
Już tedy w ciągu bieżącego roku w km etnm

przyjdą do skutku, dzięki przychy nemu zalatwiema
sprawy przez ministerstwo rolnictwa, projektowa 
ne przez Towarzystwo gospodarskie 
marki na konie, po których tak wm&ich korzy 

właściciele stad 1 kom w ogóle stu

Koszta transportu za 100 kilo zboza wynoszą: 
z Krakowa do Wiednia 1 złr. 3 ent, z Krakowa 
do Wrocławia 1 markę 48 fenigów, ze Lwowa do | 
Krakowa 96 centów.

Kraków cnia 10 marca — Przyjechali 
HOEL SASKI. Hr. J. Męciński z Partynia, h r . | rowód z pd hodniami

członkowie rodziny
’ ' 50C

czema się ze Śłow fanam r Gubernator Adryauopola 1 osób; w^ z^r ° aiaa JekateTynofłą
udaje s i , >  granicę macedońską, aby czu jąc  nad bione■m Q ^ ” p<̂ Ł e m  ministra spraw we

BÛ o f i a  l l  marca. Wczoraj odbyło się tu uro- wnętrznych.
czyste nabożeństwo, jako w rocznicę urodzenia! P e t e r s b u r g  k 0Wał AustryiiN ien
Cesarza rosyjskiego.’ Wieczorem zaś odbył się ko- z j akim Książę. S e r b s k i Gdyby bj

B. Ponińaki^l Maloszowa, hr.' Z. E»j>zew«ki 2 W ar-1 P e t e r s b u r g  11 maroa. (D° g ra n ią  Cara!b klirem n Serbia wsz;
L w y, hr. C. Pruszyński .  W e . ^ h r .  H. M ę - j w  oatat.ieh ez»ach

J. Mańkowski z Wołynia, 
z Grochowiec, Dr J. Walewski z Warszawy

Ostatnie wiadomości.
ści krajowi

gospodarczego reskryptu
lutego b. r. ministerstwo rolnictwa nietylko zgo 
dziło się na wprowadzenie w życie seryi jar 
marków 
bie w

W ie d e ń  10 marca.
O k o w i t * .  Na naasem targow kku bez zmia

ny nominalnie 32-75 złr.
P e s z t ,  9 mar.: d r . -  W r o c ł a w ,

9 marca w miejscu 44 70 mrk,_ na marzec 44 70 mrk. 
S z c z e c i n ,  9go m arca: w miejscu 44- mik., na 

46 20 mrk., na ozerw.-lipiec 47-40 mrk.
9 m arca: w miejscu 45-50 mrk., na marzec 

- 146 40 mrk., na kwiesień-maj 47-30 mrk., na czer

Dr J. Antoniewicz I tajną drukarnię a w niej 1000 odezw nihilistycz-1 stko za?, dzięcza- 
nych. Polieya przychwyciła redaktora Stefanowi-

Ś

F i

i i

uuoya uj uh .. j w*— ------ , |
cza i współpracowniczkę Switicz. W Kijowie, Lii ar
ko wie i Petersburgu nastąpiły także aresztowania. 
W obozie nihilistów połączyły się wszystsie ocl- , 
cienia. Najnowszy program wzywa do rewomcyi I 
czynnej z wykluczeniem mordu. (Patrz Ost. Wiad. | 
z dzienników rosyjskich. Red).

<ó% Rea 
roku 18&

T e l e g r a m y  M u r a

stwo gospod^skie i zwołaną w tym celu 
uchwalonych, ale co więcćj, zarządz ril„ L  m

dworca 16------- 16 25
ca: za 100 kilo bez cła: 

9go marca: za
tvch iarmarkach do podniesienia ich doniosłości, b u r g ,  n  
S L \  w S e ’4« k L , » « ,  na nich i p m . m  - *
koni w Galicyi produkowanych przyczynić się | p

-  W i e d e ń  11-go marca- 2 godzin, 
30 min -it po poŁ Renta papierowa 74 75. -  Reną 
srebrna 75 45. — Renta złota 93 55
ta złota w igierska 118 60 — Losy z _____
128 25 — Akeye Banku Narodowego 81Ĵ  . 
Akeve kredytowe 309 80 — Londyn 120 60 -

dT 140— . — Losy 1864 roku 1 6 9 —. — Afeey 
kolei Karola Ludwika 293 50 -  Akcye ko 
Lwowsko-Czerniowieckiej 167-25. “  
w es półn.-wsehodn. 157-—. — Anglo-Bank 124 

W i e d e ń  11 marca. Do wydziału prawniczego ^  indeałn. galieyjs. 99 25. -  Losy prćn 
w Izbie deputowanych C z a p e k ,  po- ferBy e H6-— . — Akcye kolei Koszycko-Bo

dalej nad budżetem mimster-   Akeye koiei póin.-zaeh. austr. 2 t 4 5
kładzie n a - l L .  T, , y hipoteczne 1 0 2 - . -  Marki 5 8 j

ton>,  — Listy zastaw, galic.
kredyt, biem.' 101— . -  Nowa renta papierom

l r o i e » i ^ ,  w - s - * ;  h .$>*&£!&:
k tó rego  wywody nie mo-1 łaczkowskiego, zaprzecza, j a k o b y ^ p ^  ^  | B e r l i n  11-go marca 1882

Piszą nam z W i e d n i a ,  10 m arca: 
oBBi-i Dziś miała się skończyć dyskusya budżetowa, 

i: na ten aby po jutrzejszych obradach komisyjnych nad 
. I • a..:l ^«/x;«lrłorr»; n nnlrrvriu kredytu

1882, tu-

« !  - *  ’’h i e n i a  U . —  “ Ł * S
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Krótki Wiedeń 170--

A rtykaljr w  ł s t a U  „ S s d e łte s*  
&eą s d  B ed a lie y l.

m0n a k  poleciło jul wye. ministeicwo rotoict™|tadd8i „ł. m  
c. k. komendzie stadniny rządowej w Drohowyżu, 
aby na tych jarmarkach zakapowano, w porozu
mieniu z krajowym komitetem chowu kom, ogiery 
dla rządu przeznaczone na użytek rozpłodukoni 
w kraju. Zarazem zezwoliło, aby z temiż j 
kami wiosennemi połączyć państwowe prem owa- 

koni, poleciwszy równocześnie krajowemu ko 
K , • • 1___o tap. vi oanerÓY

■ le poufiio-

n a d e s ł a n e .

me kom, poleciwszy - ;  ' yi ogierów | Doszło do wiadomości mojej
mitetowi chowu kom 1 ko“ ®DdzJ® dzie nie- warszawskim Echo z 1Drohowyżu P o d ło ży ć  w tym względzie

że w dzienniku I pdnie bezpodsUwną. Rżąd “n!e“ p o U ^ e  V  o d > ^  .  y  n g r a | | „“ S H r  ^ 1  
’n f i l  ' ma.) J L w  Sie do delegacy] o większy kredyt na nych, lepiej by jectnakDyio z p skazaaia.

g g g s .  D o  d z is ie jszeg o  N ru  d o łącza  s ię  d _ 
p ren u m era to ró w  m ie jscow ych  prospel Dunnc 

rlT-cnnQtYe.ZllV Tll'Of. A. S tf 1 l Uui

S ,  S f  *>, aby podobne skezania
h »  1 «  W ™ .  I ? * ,S '  S u w *  Ł b .  wcale » i| nie w y d a r z a ł y .  d b y W m n j e ,

n a  o d czy t d ram a ty czn y  p r o t . - -  -  
k o sc h a  z W ied n ia  w  p o n ied z ia łek  dn

uanstkiogu, do ministerstwa wojny 
na jarmarkach zakapowano wszystkie kakgorye
koni dla wojska, co przyczyni się wielce do o y

czywiście już^kilka osób n a p r o w a d z i ł  na wniosek, I zaprzecza tej 
że jestem autorem tej rozprawy, czuję się zmu-|

nader rzadko. Jest on także za zniesieniem,
stanowczo o ile tylko można n a jw ię k s z e m /^ f“ ? ® T “ yść 

stepowania przedmiotowego, podnosi, jaką korzyść 
miało stronnictwo wiernokonstytucyjne zaprowa-

13 m arc a  b. r.

e e d a k t o s  o d p o w ie d z ia l n y  i  w y d a w c a  
A n l a n i  K lohvih& w $M .

Vase! 
K iln  
CL k.
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Kurs pieniędzy i papierów publ.
H r a h A w  11 marea.

Ruble papierowe rosyjskie za 100 r s . . 
Rubel srebrny obrączkowy . . . .
Marki niemieckie za 100 marek . . -
Dukat ważny .......................................
20- f r a n k ó w k a .......................................
Imperyał ważny . . . . • • • •  
Srebro austryackie za 100 złr. . • •
Kupony srebrne płatne za 100 złr. . .

Listy zastawne i  obligi
Syt pożyczka krajowa galicyjska . _. 
Obligacye indemnizacyjne galicyjskie 
\'/0 listy zast. Tow. kredyt, ziemsk. . 
5?<S listy zast. Tow. kredyt, ziemsk. . ( 
Ę,°/o listy „ banku hipot.^ • • 
M  listy dłużne galic. zakł. włosc,

S i

o d
O CS

n a

-S ^

o  CS '8 ̂  A.2*O ao

6°/> -listy zast. gal. zakł. kred. wło. za 100 złr 
listy zast. Banku hipot. gal. z pre. l0/» 

b°/<> listy zast. „ ,  zwrotne za 40 lat o.g
5’/, listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwiot 

za 36 lat, srebrem za 100 złr. w. a. .
Mo listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie zwrot 

za 36 lat, banknot, za 100 złr. _w. a. .
Mo listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 

za 18 lat, banknot, za 100 złr. _w. a. .
7~/ listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 

za 20 lat, banknot, za 100 złr. w. a . .
5% listy zastawne Król. Pol. z r. 1869 [ „ 100 rahli| 
i /  listy likwidacyjne Królestwa Pol. [ » 100 rubli]

Akcye kolejowe i bankowe.
Akcye kolei Karola Ludwika . . .  po złr. 210

„ Lwowsko-Czerniowieckiej „ 2UU
” banku hipot. we Lwowie „ 200
” banku gal. dla h. i prz. w Krak. „ 200

Losy krajowe.
Losy miasta B r a k o w a ..............................
Losy miasta Stanisławowa ....................

płacą 1 żądają

119 25 
1 56 

58 35 
5 58 
9 48 
9 75 

100 -  
99 50

120 50 
1 68 

59 25 
5 68 
9 58 
9 86 

100 -

101 —
99 —
93 —

100 35
101 25 
101 -
94 — 

101 50
99 —

102 —
100 25
96 -

101 50
102 50 
102150
95 50 

102 75 
100 60

98 — 100 —

100 — 102 -

100 - 103 —

102 — 
98 50£ 
86 25 g

105 — 
99 50£ 
87 50 g

294 50 
166 —
295 —

296 50 
168 — 
305 -

20 -  
24 -

21 50 
25 50

W i e d e ń  9 marca. 
Obligi długu państwa

4’/67o Renta papierowa^ / 5 10
4750/o
47,
47,7,
47,
47,

srebrna 
" złota . . . • ■

Losy z roku 1854 po 250 złr. 
„ 1860 „ 500 „
„ 1860 „ 100 „
» 1864 „ 100 „

„ n . wl«64 ti 50 B
Losy Como.Renten . . . .
Obligi indemnizacyjne.

75 -  
75 85 
93 90 

119 50 
128 40 
133 — 
169 -  
,168 -

107, podat.

77,

Czeskie . . . .
Bukowińskie . .
Galicyjskie . . •
Morawskie . • _ •
Niższo-austryackie 
Wyższo-austryackie 
Szląskie . . . .
Styryjskie . ■ .
Siedmiogrodzkie .
Węgierskie , ■ « »
Wegier. z klauz. 1867 . „ B
5»/ Oblig. poż. kolei węgierskiej . .
6»i Renta węgierska złota . . . .
4%”/  „ „ ,  (za Ostbahn).

Akcye bankowe.
Anglo-austryackiego Banku . 120 złr. 
Boden-Credit węgierskie . .1 4 0  „

t „ austryackie . 80 „
Credit-Anstalt dla Han. i Prz. 160 „

„ wegierskie . 200 „
D epositen-B ank .................... 200 „
Escompt Gesell. niż. austr. . 000 „
Gal. Banku dla Hand, i Prz. 200 „ 
Austro-węg: Banku (Nat.-Ba.) 600 „
U nionbank ..............................100 „
Verkehrsbank ogólny . . .  140 „ 
Wied. Bankverein . . . .  100 „

Akcye kolei.
A lbrech ta ....................  200 złr. b ez /
Alfóld-Fiume . . . .  200 „ 5 /

75 20
76 05 
94 10

120 50 
128 80 
133 50 
170 
169 -

1105 25 
I 97 -

99 25
104 -
105
103 — 
109 —
104 
96 25 
98 30 
96 30

132 — 
118 60 
94 -

122

98
99 75

105
106 —

97 25
98 80 
96 90

132 50 
118 90 
94 50

122 50

233 50 
310 -  
309 -  
190 -  
875

819 
110 75 
150 50 
112

164 25

234 50 
310 50 
309 50 
192 -  
882

821 
120 25 
151 50 
112 25

165 -

Donau -Dampfsch. - Ges.
E lżb ie ty .........................
Linz-Budweis 
Salzburg-Tyrol . • .
Ferdynanda Nordbahn . 
Franciszka Józefa . •
Gal. Karola Ludwika . 
Koszycko-Oderberg . .
Lwowsko-Czern.Jassy . 
Nordwest austr. . . •

Lit. B.n ”
R u d o lfa .........................
Siedmiogrodzka I • ■
Staats-Eisenb.-Gesell. . 
Sudbahn (Lombardy) . 
Theisbahn (Cisańska) . 
Weg. gal. Lupkowska . 

„ Nord-Ost . •
„ Westb. Stuhlw.

525 złr. 5 /  
210 „
200 . 

200 
1050 
200 
210 
200 
200 
200 
200 
200 
200 
200 
200 
200 
200 

. 200 

. 200
Listy zastawne.

6/  Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 lat 
5% Boden Credit allg. złotem płatne 
57° „ papier. 33 lat 
67 Tow kred. krakowskiego 18 lat 
77° Listy dłużne Włość. „ 20 lat
67° Towarzystwa kredyt. , 36 lat
51/ 0/ ,, żłote 36 lat
47’ Gal. Tow. Kred. ziemsk.
5% Gal. Tow. Kred. ziemsk.
5,)0 „  „ nowe 37 lat
67° ! Bank. Hipot. lwow.. . .
00/ Włość. „ . . .
5“/“ Bank austr. weg. (National) wal 
57 Szląsko aust. Bod.-Kredit-Anstalt 
5’/°% Weg. ogól. Bod.-Kredit 34 lat
54/ 7 ~ Boden Kredit-Institut.u 11 lo n

P riorytety kolei.
300 złr.
200 „
200 „

Albrechta ....................
Alfold-Fiume . • •

;  Em. 1874 
Donau-Dampfsch. 100 i 200 
Elżbiety . . . .

„ Em, 1862

5 7,

100
300

, 6% 
4'/,,/,

płacą żądają
46 -

208 — 208 50
186 50 187 -
177 251 78 -
2493 2498

192 - 1 92 50
294 755>95 25
141 25 142 -
167 — L67 50
1205 — 205 50
215 50 216 -
|164 75 165 50
160 - 160 50
303 25 303 75

1139 - 139 50
247 50 248 -
155 75 156 25
158 25 158 75
163 25 163 75

119 - 119 25
100 20 100 60

_ _  ___ 104 50
___  ___ 106 —

101 - 102 -

94 - 95 -
101 - 101 50
101 - 101 50
101 7? 102 —
102 51 -------
100 71 100 90
100 51>101 50

100 51 102 -

93 2( 93 50
93 5( 93 80
91 51 ---------------

98 2E 98 50
98 2£ 98 50]

4 7 , /

Elżbiety Linz-Budweis . 200 złr. 5 /
„ Em. 1 8 7 0 . . .  200 „ „

.  1 9 7 2 . . .  200 „ „
” Salzb.-Tyr. 1873 200 „ n

Eperies. Tam. węg. częśc 300
Ferdyn.-Nordb. m. kon. . .

,  wal. austr. . . • „
” Mor.-Szląz. linia 1871/72 5 /
* poż. 14 milion. 1882 . .

poż. 1876 r. . . 100 złr. 5 /
Franc. Józefa Em. 1867 . 200 - n

„ Em. 1873 . 200 „ *
Gal.-Karol.-Lud. 1 E m .. 300 „ „

II „ 1871 300 „ n
* III „ 1872 300 „ „

Koszycko-Oderb. . ■ • 200
Lwow.-Czer. I Em. 1865 300 

I I  „  1867 300
” III „ 1868 300 „ „
” IV. „ 1872 300 „ „

Nordwestb. austr. . . • 200 „ „
„ Lit. B, . 200 „ „
” Em. 1874 200 n „

Rudolfa ...................... 800 „ „
Em. 1869 . . • 300 „ „

” Em. 1872 . . .  300 „ „
„ Salzkam. gut. zł. 300 „ „

Siedmiogrodzkiej I • • 200 ,  »
Staatseisenbahn . . • 500 ir. /»
Siiddahu (Lombardy) . 500 tr. óĄ

płacą
101 -
101 25
102 -  
101 -

żądają 
101 25 
101 75

101 50

„47,/
n 4 /

200 złr. 5 /
Theissb.-Gesell.................
Węg. gal. Ł u p k o w y -  200

 ̂ N°rd0St złotem: i 200 
” W - tba,mEm: 1874 S

105 
101 25 
107 75
106 50 
105 -  
101 75
101 75

99 80 
95
95 -
96 20
93 -

100 50 
95 50
94 75

102 20
101 
122 
100 25 
100 25 
100 25 
]116 25

90 — 
177 50 
131 
117 50 
100 75
91 —
88 75
89 80 

111 —
94 — 
91 -

106 -  
102 25

100 -

płacą

96 50 
93 50 

101 — 
95 90OK _

102 50 
102 20 
123 
100 50 
100 50 
100 50

Losy.
5/  Donau Reguł. . . 
Premiowe Wiedeńskie 

Węgierskie 
3/  ” Tureckie 
Kredytowe . • • .

złr. 100
„ 100 
„ 100 

fr. 400 
złr. 100

90 20 
178 50 
131 50

Clary . • ■ • •  ■
4% Donau-Dampfsch. . . „
Insbrucku.............................. .....
K eglew icba......................... .....
K rakow skie......................... .....
Ofner (miasta Budy)
P a l f y ................................... .....
R u d o l f a .............................. .....
S a lm a ........................................
Salzburgskie......................... .....
St. Genois . _.........................
Stanisławowskie • ■ • • »
41/,0/, Tryesteńskie . . . „
4% » • • • ”W a ld s tem a ......................... .....
Windisc.hgriitza.................... .....

Waluty.
Dukaty ważne . . . . , •  
20 frankówki . . . . • •  
Imperyały rosyjskie . . • •
Funty szterl. angielskie . •

złr. 42 
.  105

20
107,
20
40
42
107',

40 50 
108 50

20
42
20

105
50
21
21

19 — 
19 40 
40 75 
37 20
21 75 
51 50
22 50 
45 -
23 —

żąda
41

109
23
19
19

37

63 — 
28 — 
37 40

w M l  
A. Sie 
M. Ma 
a p t  . 
w BOI 
w JA I 
haus, 
A ron 
r in i a

-127
64
29
37

Liry tureckie złote 
Marki niemieckie za 100 marek

5 65 
9 53 
9 78 

12 — 
10 78 
58 80

Rubel papierowy za 1 0 0 .......................II9 75

52
23 
46 ,
24 ; SĄCZ 
“  L . Na

kow sl 
Czeni, 
J .  Mi 
a p t .,  
w SĄ) 
F r .  R  
W roń 
NICZ 
w Ż ^

5
9 
9

12
10 
58

120

L w ó w  10 marca.

101 25 
91 25
89 25
90 20

113 50 
125 25 
116 75 
23 25 

1176 —

95 -  
92

114 
126 
117 — 
23 75 

176 50

Akcye Banku hip. gal. 200 złr.. . • 
5°/0 Listy zast. Tow. kred. ziem. .

! ! '  ” ” . ” l 37-letnie'.o In n » ” , , 1
6% „ * Banku hip. gal. . -
00j ” » • » włosc. galic. .
5°/° Obligi indemn. gal. 5% podat. . 
6% „ pożyczki krajowej . . •

298 — 
100 60 oa ___

100 60 
101 40 
100 — 
99 — 

101 —

W a r s z a w a  9 marca.
rubJkop. rub.j

5°/ Listy zastawne nowe 1869 r. .
kupon

5°/, Listy likwidacyjne .
kupon

305
101
95

101
102
101
100
102

Oprói
państ

bryes
• t n

99
219
86

108



CZAS z Niedzieli 12 Marca 1882.
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Czystość i pielęgnowanie piękności cery!
Bardzo wiele osób przy zakupnie mydeł toaletowych wychodzi z tej zasady „im 

taniej tem lepiejw nie pomyśli jednak nad tem, że przy poszukiwane] taniości cel jest 
zupełnie chybiony a prócz tego wydane pieniądze są jakby wyrzucone.

Uważamy więc za stosowne zwrócić uwagę w interesie Szanownej Publiczności na
balsamiczne mydło olejne z  orzechów ziemnych 

braci Leder (aptekarzy pierwszej k lasy w Berlinie.)
które polecamy, jako nader ła g o d n y , u p i ę k s z a j ą c y  środek do mycia i dlatego służyć 
może szczególniej do zachowania z d r o w e j  b i a ł e j  d e l i k a t n e j  i m i e k k i e j  s k ó r y  
mianowicie dla pań i dzieci z delikatną cerą.

Używane jako mydło do golenia daje gęsta długo utrzymującą się pianę i czy
ni włosy brody miększemi niż wszelkie inne mydło.' ‘

^  Hraci Leder balsam mydło olejne z orzechów ziemnych jest 
do nabycia w sztukach z opisem użycia po 25 ct. — w paczkach po 4 sztuki -“ ‘; 
80..ct. — w różnych etykietach zapieczętowanych stemplem jak obok w HLrak ó - 
wie w apt. W .  Hedyka, apt. I ' \  bobierajskiego, tudzież we wszyst-i 
kich większych aptekach, handlach materyałów aptekarskich' 
parfumeryj, handlach towarów korzennych i norymberskich.

___________ (174-4-10) _ _ _ _ _ _ _ _ _

flOOO *lr. w. a.
te j d a m ie ,

któraby po użyciu mojej

maści na piegi
nie wyg biła tak piegów, jak plam wętrobianych, po połogu i z o 
palenia słonecznego, wogóle wszelką zmianę kolorytu cery. 1 słoik 

za zaliczką 2 złr. 10 cnt.

Włosy na twarzy.
Niepodobna było dotychczas wygubić włosów z widocznych miejsc, aby więcej nie -  

w y ra s ta ły ,  gdyż żaden środek nie pomagał. Dlatego środ -k mój zrobi wrażenie, gdyż nietvlko 
wygubia on włosy, le c z  t a k ż e  p r z e s z k a d z a  d a l s z e m u  p o r o s to w i ,  tembardziej, że przyjmuję 
w s z e l k i e  p o r ę c z e n i e  za skutek, obowiązując się w razie n ie u d a n ia  do zwrotu całej kwoty.

C e n a  m a łe j  f la sz e c z k i  5 z ł r . ,  dużej 10 z ł r .  232-5 16

ROBERT F I S C H E R ,  doktór chemii
tc W ied n iu , / , ,  Jo h a n n esg a sse  i i .
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A  ŚRODKI 
*  w eteryuarsk le  ^
Franciszka Jana Mwlzdy

w  K o r n e u b u r g i i , 
c. R. nadwornego dostawcy.

f

C. iłono. pioszek io r n e o M i dia M d
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50
50
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) 75 
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i 75 
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5 — 
3 —

3 — 
8 -  

7 40

41 ! 
109

23 !
19
19

37

52
23 
46
24 

-127
64 
29 
37

5 65 
9 53
9 78 
12 —
10 78 
58 80 
19 75

5
9 
9

12
10 
58

120

98 — 
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os _
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01 40 
00 —

99 — 
.01 —
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95

101
102
101
100
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dla koni, by
d ła  rog-ate^ro

i owiec; wypróbowany jako proszek poźywczy U la  
bydła przy regularnem podawaniu na mocy długoletniego do
świadczenia w braku apetytu, w  krwawym udoju,
na poprawienie mleka, jako środek zapobiegawczy prze
ciw dolegliwościom oddychania i trawienia wzmacnia on znacznie 
naturalną siłę odporną zwierząt przeciw zaraźliwym wpływom i 
zmniejsza skłonność do gruczołów i kolek.

C. i uprzfw. p ip  przjwrotczf (woda do m fcia) dla koni.
Dla wzmocnienia p r z e d  i rekonwalescencyi po  więitszycn tru
dach, tudzież jako środekł]wspomagający przy opatrywaniu w ze
wnętrznych uszkodzeniach, gośćcu, reumatyzmie, zwichnieniach, 
wykręceniach, sztywności ścięgien, osłabieniu członków, sztywno
ści mięśni i t. p. —  1 flaszka 1 złr. 40 cent. (tylko Wtedy 
prawdziwa, jeżeli szyjka flaszki zapieczętowaną jest czer
wonym paskiem papieru, zaopatrzonym w moją po
dobiznę podpisu i mój znak ochronny).

Fnpmn unfaWMQ d l a  łioIli i bydła dla szybkiej pomocy 
flóHlllu pUZiJf WuM wynędzniałych zwierząt i dla podniesienia karmy. 

W skrzyneczkach po 6 złr. i 3 złr., w paczkach po 80 c.

Vaseline na końskie kopyta 2pf r ym kopr
Kil na kopyta. (Sztuczny róg na kopyta). Laska 80 c.

C. k. u p m w . proszek odwaniający łów, zarazem doskonały k i t
do  s p a j a n i a  s o l i  n a w o z o w e j .  — 1 paczka V2 kilo 15 c., 
V* skrzyni 1 złr. 40 c., skrzynia 2 złr. 40 c.

Prnw plr dla św iń d l a  wzmocnienia karmy i szybkiej
11 UdcuJi  UiO. off 111 pomocy dla wynędzniałych świń, tudzież jako 

środek zapobiegawczy przeciw zgorzelinie.— Wielka paczka 1 złr. 
26 c., mała paczka 63 c. (403-2-8)

Mnrlln rln rnnmn przeciw chorobom skórnym 'zwie- 
lUjUlu Ilu 111] ulu zwierząt domowych, 1 pudełko blaszane 

100 gramów 80 c., 1 pudełko blaszane 300 gramów 1 złr. 60 c.
Prawdziwe mają na sprzedaż:

w H K A H O W 1 K  hurtownie: M. Jawornicki, częściowo: W. Redyk apt., 
A. Siedlecki apt., F. Sobierajski apt.. E. Stockmar apt., K. Wiszniewski apt., 
M. Markiewicz apt., J. Janiga. — w BIAŁEJ E. Keller apt., A. Reichert spadk. 
apt . J. Knaus. — w BOCHNI F. Reiss apt , P. Niedzielski, J. Michnik, - 
w BORSZCZOWIE M. Niemczewski, — w HORODENCE M. Aksentowicz apt.,- 
w JAROSŁAWIU Wiktor Rohm apt.. J. Wisłocki apt.,— w JAŚLE Józef Stein
haus, — w KRZESZOWICACH Fr. Yogl — w LANCKORONIE (KALWARYA) 
Aron Wischnitzer,— w LIPNIKU August Fuchs apt., — w MILÓWCE M. Qui- 
rini apt.,— w MYŚLENICACH M. Gutmann i Syn, B. Schongut,— w NOWYM- 
SĄCZU W. Filippek apt, Kosterkiewiczowej wdowy spad., — w PRZEMYŚLU 
L. Nahlik apt., J. Maszewski apt., F. Gajdeczka, Ed. Machalski, J. Domini- 
kowski,— w PRZEWORSKU Feliks Switalski apt., — w ROZWADOWIE And. 
Czeniecki apt., — w RZESZOWIE J. Schaitter i Spółka,— w SĘDZISZOWIE 
J. Mizerski aptek., — w STANISŁAWOWIE Alb. Amirowicz apt., J. Macura 
apt., A. Beill apt., — w STRYJU J. Zagórski apt., J. Nussenblatt i Spół., — 
w SĄDOWEJ WISZNI J. Włodzimirski apt.—w TARNOWIE W. Muldner i Sp., 
Fr. R. Leszczyński apt., L. Chodacki apt., J. Ried apt., — w ULANOWIE D. J. 
Wroński apt., — w USTRZYKACH DOLNYCH Wanda Rutkowska, — w WOJ
NICZU Karol Nodzyński apt.,— w ZAKLUCZYNIE K. Kamieniobrodzki apt.,— 
w ŻMIGRODZIE A. Peszkowski apt.,— w ŻOŁYNI Borzemski apt., — w ŻY

WCU Ad. Blumenthal apt., J. Heczko apt., L. Kloska apt
Oprócz tego znajdują się prawie we wszystkich miastach  ̂ i miasteczkach 
państwa austryackiego składy, które od czasu do czasu umieszczane bywają 

w dziennikach prowincyonalnych.

WĘf” Kto mi wskaże naśladującego mój uprzywilejowany znak fa
bryczny w ten sposób, że osobę pociągnąć mogę do sądowego ukarania, 
•tnyma wynagrodzenia ai do wysokości 50Q zlr.

Kantor wymiany
c. k. uprzyw. galic.

akcyjnego Banku hipotecznego
w e LW OW IE

i Filii t e g o ż  w Krakowie, Czerniowcach i T a r n o p o l u
sprzedają, po kursie dziennym

5°jo Premiowane Listy Hipoteczne
w razie wylosowania

płatne po HO złr. ®a każde lOO złr.
Listy te według prawa z dnia 1 lipca 1868 r., 

Dz. P. P. XXXVIII, Nr. 93 i najw. post. z dnia 17 
grudnia 1871 r., mogą być użyte do lokowania ka
pitałów funduszowych, pupilarnych, kaucyj małżeń
skich, wojskowych, służbowych, oraz i wadyów.

Przedruk nie będzie płacony.

J. IHIATfWIC® a
magister farmacyi i chemik sądowy ^

(382-13 ;•

KAPSUŁKI P P .  GRiMAULT I K° z rośliny
MATICO

GRI MAULT I K \ Aptekarze

Skuteczność niezawodna w leczeniu rzeiączsk bez utrudzę* 
nia żołądka, które zawsze pooiąga za sobą użyoie kapsułek 
z kubebą w płynie.

S kład  w P a r y ż u , 8, u lica  V iv ib n n k  i w słówhych aptekach.

W KRAKOWIE w aptekach pp Traiiczyris*iego i Re^yka. (213-7-)

Pocii do pijaństwa.
może być wyleczonym przez doskonały od wielu 
lat uznany środek. Szczęście wielu rodzin zostało 
przez n i e g o  znowu przywrócone. Dla otrzymania 
tego środka należy się udać z zaufaniem do pod
pisanego. (223 9-12

Heinhold Retzlaff, fabrykant 
w Dreźnie *» '. w Saksonii).

Wiele setek złr.
rocznie oszczędzają większe gospodarstwa dorao 
w ' redauracye, kawiarnie i t. d. kt/oe mój zapas

r u m u ,  herbaty i kawy
sprowadza ą w prost od podpisanego składu to
warów po następnych cenach hurtowych: kawa 
Ceylon ' funt 80 ct., kawa Mokka 1 funt 80 ct., 
kawa Pe;Iowa 1 funt 80 c t. kawa Cuba 1 funt 
80 ct., kawa Portorico 1 funt 70 ct., kawa Jawa 
ł funt, 70 c t , kawa Jamaika 1 funt 60 ct , kawa
m n i u r n  x  ruuL t /o  • —mii l a  x r u u i  uu  oo , . , . ,

Wszystkie gatunki codziennie świeżo za pomo 
cą pary palone, wedle świeżego c. k. patent, spo
sobu, funt o 10 ct, drożej. Wszystkie gatunki 
kawy sj| smaczne, silne, o c l o n e ,  bez doliczenia 
za opakowań e a przy zakupnie ip  funtów z i 5 
kilo opła?ni> poczty do wszystkich stacyj po
cztowych w Austryi - Węgrzech i Niemczech. Rum 
Jamaika bardzo stary, w oryginalnych litrowych 
butelkach złr. 1*60, rum antylski delikatny, bardzo 
dobry do herbaty, w baryłkach około 10 litrów, 
litr no 40 c t., koniak bardzo stary litr zlr. 1*60, 
72 funta bardzo dobrej rosyjskiej  ̂herbaty kara
wanowej złr. 1*50, prawdziwe figi sułtaóskie b. 
dobre 10 funtów złr. 2*25 najlepsza oliwa sto
łowa z Aix z op kownaiem opłatnie od każdej 

;acvi pocztowej 10 funtów złr. 4*80. R ozsy łka  
za  z a l i c z k ą  ^  ^  f

Od dawna słynny połączony londyii- 
sKi 9 amsterdamski i Kaintonrsfef skład  
towarów, rum ta* Herbaty i kawy.

w Wiedniu — 
H ernals,  O ttakringers trasse  Nr. 98.

Panienki lfib osoby 
w starszym wieku

pragnące nauczyć się fe ro jw  podług najlepszego I 
systemu, w krótkim czasie i pod przystępnemi I 
warunkami, mogą pobierać lekcye przy ul K r u 
p n i c z e j  pod L. 8, naprzeciw fotografa A. Szu
berta, w oficynie lewej I. piętro. — Na żądanie I 
można mieć podług najświeższych modeli fasony | 
papierowe lub z organtyny, 
kładniej do figury.

zastosowane nąjdo- 
(3077-18-) I

u m i Ł i
t tuste  i g l icerynowej

w iiajwiękasym wybór2.t

u Wilhelma Fenia 
w Krakowie 177 79

THE LONDON BODEGA 
COMPANY

W 1 F. I> \ 1  l  .==
K arnthnerstrasse N r .  14 , 

poszukuje kupców i w iększych han- 
dli łakoci tak w stolicy jak  i w w ię
kszych miastach prowincyonalnych w 
Gralicyi dla sprzedaży swych praw
dziwych hiszpańskich i portugalskich 
win w butelkach. (536-4 4)

Przyjaciele zwiedzający Wiedeń 
polecają naszą Bodega.

Huste-Nicfat
chułz

Tylko wtedy prawdziwy, Jeżeli na etykietack 
znajduje się następujący znak ochronny.

Wyciąg słodowy z ziół miodowych 
i karmelki L. H. Pietsoh & Comp.

  w Wrocławiu.
K arm elki. Byłem tak zachrypniętym , iż ledw o mogłem 

m ów ić, po użyciu jedn k dwóch paczek Huste*HIicht, karm elków  
z w yciągu iło d o w eg o  r.iól m iodow ych firmy Ł. H. P ietscli
& Co. zupełnie wyzdrowiałem, co niniejszem dhętnie podaję do publicznej 
wiadomośd. (57-1-)

Wrocław, Alexanderstrasse Nr. 8. ,
Otton Schm eidel, kupiec.

*) W yc ią g  flaszka po 80 c., 1 złr. 50 c. i 2 złr.; k a rm e lk i  woreczek 
po 25 ct. i 40 ct. sprzedają w K rakow ie apt. E. Stockmar  ̂„pod Słoniem , 
K, Wiszniewski „pod Gwiazdą“, F. Sobierajski „pod Słońcem" i H. Markiewicz 
„pod Lwem"; w B ia ły  A. Reichert apt.; w B rzesku W. Janoszek aptek.; 
w Sorszczow ie M. Niemczewski aptek.; w D obram ilu A. Grotowski 
aptek.; w D obczycach J. Biliński apt.; w O rybowle Telszycki aptek.; 
w Jaśle  R. Palek apt.; w K ańczudze R. Heger apt.; w K ostach w ie l
k ich  Ign. Zieliński apt.; w M ilówce M. Quirini apt.; w R ozdole Ed. 
Kornberger apt.; w Skaw inie K. Mayer apt.; w Sokalu  Eug. Wysoczan- 
ski apt.; w W o ju lło w ie  E. Stieber apt.; w^Łorawnle J. W. Tomaszew
ski aptek.; w Kwdaczowle M. Bardaśz

PIER W SZY  I NAJW IĘK SZY
dom komisowy i wywozowy

mebli
i ZUPEŁNYCH URZĄDZEŃ DOMOWYCH

po największej części pochodzących od
d o s t o j n y c h  p a ń s t w .

Umeblowanie do salonów, jada lń ,  pokoi m ęzk ich ,  budoarów ,  syp ia lń ,  pokoi gośc innych  
i p rzed p o k o jó w  we wszelkich możebnych kształtach wszystko bardzo trwała roho 
z pierwszych zak ładów  — są wystawione po tanich cenach w podpisanym domu kom iso

wym i wywozowym uporządkowane pokojami. .
Obrazy o le jne ,  f r a n c u sk ie  b ronzy, jednem słowem wszystkie potrzeby do komptetnego

urządzenia mieszkań. )

D. FRIEM & WEGHSLER’s Kommissions u. Exporthaus,
W ien , Stadt, Kr ab en Ar. 8 , K ingang Sp iegelgasse Nr. 1. 

Przyjmujemy na komisową sprzedaż meble z domów arystokratycznych.
Prosimy uważać d o k ła d n ie  na firmę i ad re s .  W *  Cenniki darm o,____

poleca pod gwarancyą swoje znakomite środki do twarzy, które znalazły powszechne 
uznanie 1  wziętość, i zostały wyszczególnione 4ma wielkiemi medalami zasługi.

A N T I L E N T T I L I A 0
usuwa p le t r b  o p a l e n i e  s ł o n e c z n e ,  p l a m ;  w ą t r o b l a n e ,  nadaje twarzy bia; ość,

delikatność i przejrzystość. — Cena 2 złr. |g j

“ — WODA F I I O Ł M O W I  ”
nieporównany środek usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trądziki, pierzchnienie i łuszczenie 
się skóry i wygładza zmarszczki i pory. Twarz odświeża i nadaje nieporównaną deli

katność. — Cena 1 złr.

A C S *  M A G N O L I N A
jedyny środek odświeżający płeć, skóra sucha, szorstka i zgrzybiała pod wp'ywem K i -  
g n o l i n f  staje się mięt ką, przejrzystą i delikatną. M A B W O Ł IB A  usuw i c z e r w o 
n o ś ć  noflB, niszczy w ą g r y  tj. czarne punkciki, króre najwięcej osiadaj} w okolicy 

— Cena tego znakomitego środka 1 złr. 50 ot.nosa.

H F  W o d a  Ł i l I J o w a .  - w
Plamy żółte, brunatne ostudy z twarzy, Bzyi i piersi pod wpływem tej cudownej wody 

po kilkakrotnem użyciu znikną. — Cena 1 złr. 50 ct.

ORIENT ALIN A czyli PUDR w płynie
nadaje twarzy prawdziwie naturalną piękną i przyjemną białość (dla oka niedostrzegalną), 

odświeża j ą  i konserwuje. — Cena 1 złr. _____

P n d r  f e i l ą ż ę c j  b i a ł y
jest p-.cwdziwym unikatem w sztuce kosmetycznej, nie zawiera bowiem w 
ani hiZ' utu ani ołowiu, ani też żadnych metalicznych pierwiastków szkoć 
i pt minio tego przyjemnie przylega do twarzy, nadaje śliczną, naturalną 

jemną białość i delikatność. — Cena pudełka 1 złr.

rym składzie 
vych zdrowiu 

i bardzo przy-

PUDR KSIĄŻĘCY

k

cielisto - różowy i  cielisto - żółtawy po 1 z łr . 20 centów. |^ J

KBEn orientalny Mały, A
cielisto - różowy dla blondynek i cielisto - żółtawy dla szatynek.

Kremy te czynią zadość wszelkim wymaganiom, nadają bowiem twarzy naturalną białość, 
delikatność i przejrzystość, są nieszkodliwe i dla oka niewidzialne. Twarz martwa pokryta 
bnizdami, nierówńo-ezorstka zostanie całkiem odświeżoną i odmłodzoną. Cena 1 złr. 20 ct.

Fabryka we Lwowie, ulica Kopernika Sr. 3. — FI-
  - - - - - -  1 6 4 -3 2 -)  ¥lla w Krakowie, Sukiennice Nr. 30.

| Zwraca się uwagę.
Handel towarów aksamitnych i jedwab., wstążek i koronek 

A .  G E R N G R O S S ,  poprzednio

A .  H e r z m a n s k y
8 F  zo sta je  J a k  d o ty ch cza s  ^

4  w Wiedniu.
(500-5-6)

zo sta je  j a k  d o tych cza s
tylko VII., K irchengasse Ar. 2  i

S S *  Znaczne pow iększenie lokalu. * S N I

DONIESIENIE LECZNICZE
0 jedynie prawdziwem Jana Hofła pi»
S ie zdrowia z wyciągu słodowego. st«- owej czoKoiaoKie Barowi** i piersio
wych cukierkach słodowych, w kaszlu, 

cierpieniach piersiowych, osłabieniu 
ciała, niedokrewnoścl i t. d.

Do c. k. nadwornego dostawcy pana Jana Hoffa, król. radcy komisyjnego, posiadacza 
c k. złotego krzyża zasługi z koroną, kawalera wielu znacznych orderów,

I S -  WYNALAZCY
1 jedynego fabrykanta Jana Hoffa wyciągu słodowego, nadwornego dostawcy prawie 
wszystkich panujących w Europie, w Wiedniu fabryka: Grabenhof, Braunerstrasse Nr. 2,

kantor i skład fabryczny: Braunerstrasse Nr. 8.

Ośm lat cierpiałem na utrudniony oddech, kaszel i ude
rzenia krwi do głowy we dnie i w nocy, a wskutek 
ubytku moich sił ■ n i  s i l e m  s l e  już poże
gnać ze  światem; za poradą lekarską 
użyłem Jana Hoffa wyrobów słodowych i z przyjemno
ścią wyznaję, że olieeme jestem zclro- 
wym9 a wszyscy moi znajomi, którzy mnie teraz 
widzą, uważają moje wyleczenie jako cud. Dla pożytku 

podobnie cierpiących życzę sobie, aby to ogłoszono.
Kaszel wymioty i ciągłe uderzenia krwi do głowy dręczyły mnie we dnie i w nocy. 
Opadłem tak na siłach, że z trudnością mogłem chodzić, a flegma zaledwie wychodziła 
z piersi -  miałem się już pożegnać ze światem. Wtedy w szczęśliwej godzinie poradził 
mi lekarz, abym dla wzmocnienia użył Jana Hoffa wyrobów słodowych jako środka le- 
czniczo-pożywczego, mianowicie piwo zdrowotne z wyciągu słodowego, słodową czoko- 
lade zdrowotną i piersiowe cukierki słodowe. Zaraz po rozpoczęciu leczenia wyciągiem 
słodowym ustały uderzenia krwi, organa pożywiające zostały wzmocnione, apetyt po
wrócił, a z kaszlu zaledwie został ślad — jadam bez trudności wszelkie potrawy fm ąmłtłtl OlOAA --- J«iAł«plXi u.  ■■ —....... zr  ~ 7

Ten szybki powrót dó zdrowia wydaje się wszystkim, którzy 
znali moje cierpienie, jako niesłychane dziwo, jest jednak^prawdziwym^i_ P®w.0<̂ u96
spokojny zdrowy sen.
znali moie cierpienie, j»k.u uimijdu»ud 1 “—— r  - -
do wyrażenia wynalazcy tych wyrobów słodowych panu Janowi Hoffowi mojego-najgo
rętszego podziękowania i do polecenia tych wyrobów słodowych wszystkim cierpiącym. 
Proszę o nadesłanie 26 flaszek piwa zdrowotnego z wyciągu słodowego, 10 tuntów czo-
kolady, 10 woreczków cukierków słodowych.

31 Gyarafas Janos,  porucznik honwedów.

Urzędowe doniesienie lecznicze
z c. k. garnizonowego szpitalu Nr. 7 w Gracu. -  Wskutek szanownego pisma z 10 listo
pada b. r. upraszam o ponowne przysłanie Pańskiego piwa zdrowotnego z wyciągu sło 
dowego, gdyż okazało się ono rzeczy wistem dobrodziejstwem u licznych chorych po
wracających z Bośnii, a ‘ dotkniętych febrą powrotną, szczególniej u takich którzy 
wskutek niedokrewności mózgu mieli majaczenia i brak snu. (uuo-o-o;

Dr. Robicek, starszy lekarz sztabowy.

O s t r z e ż e n i e .
Wszystkie wyroby słodowe mają na etykietach dołączony znak ochronny

(popiersie

fr wynalazcy i pierwszego fabrykanta
J a n a  H o f f a  w owalnym kształcie, pod spodem cały podpis Jana Hoffa) 
Gdzie niema znaku prawdziwości, należy zwrócić wyrób jako fałszowany. 

Niżej 2 złr. nic się nie posyła.
K k rm lv  f f f ó w n e  i w K r a k o w i e  J. Trauczyński, W. Redyk. A. Siedlecki, E. 

Stockmar, K  Wiszniewski apt., J. Janiga kup. w Rynku gh, Ed. Fuchs W. Fenz, Feintuch 
i anteka n złotvm lwem" na K a z i m i e r z u ;  w P o d g ó r z u  Skakalski apt.; w BIAŁY 
R Harob,’1 J. K n S  G Zabystrzan a p t.:.w BOCHNI. J. Michnik; w BR O A C H  wszystkie 
apteki; w DROHOBYCZU Dobrzyniecki apt., T. Jabłoński; w CZERNIOWCACH J. Go- 
lichowski, Beldowicza spadk., Bracia Tabakar, Ign. Schnirch; w JAŚLE T - Brąg^e- 
wicz apt, w JAROSŁAWIU J. Rohm, S EUenberg Wisłocki apt ; w KOŁOMYI Jan Si- 
dorowicz apt • we LWOWIE S. Rucker, J. Beiser, P. Mikolasch, K. Bałłaban; w NOWYM 
SĄ C Z U JG rossbard  kup. w Ry nku ; ’ w PRZEMYSŁU M. Kozłowski, M. Krug i po
szczególne apteki; w RZESZOWIE A. Karpiński apt., Schaitter & Co., Neugebauer; w 
SADOWE1 WISZNI Walery Włodzimirski apt.; w SAMBORZE K. Maresch, apt., Ale- 
ksiewicz ant ■ w SANOKU Hochdorf kup.; w STANISŁAWOWIE Macura apt., Kacz- 
kowski związek! w STRYJU D. J. Nussenblatt i Sp.; w SUCZAWIE Ed. Liszka aptek ; 
w TARNOWIE W. Muldner i Sp.; w TARNOPOLU F. Jamrogiewicz, Kahane i Fleisch- 
m a n n a  ap t.; w ŻURAWNIE D r .  Tomaszewski apt. — d a l e j  w e  w s iy s th ic l i  r e n o 
m o w a n y c h  a p t e k a c h  k r a jo w y c h .



(B A S  % Niedzieli IS Marca 188S,

« (724)

Za duszę ś. p.

IZABELLI z  h r .BRZOSTOWSKICH

hr. Mycielskiej
odbędzie się

Nabożeństwo żałobne
•w kościele 0 0 . Kapucynów  

w poniedziałek d. 13 marca b. r. 
o godz. 9 zrana.

O S O B A
z uczciwej rodziny, dobrego wychowania, uzdol- 

 „iU L ip.Tii e-osnodarstwa

porządku domowem, kuchni, pieczywie 1 t. p., p - 
szukuje z a r a z  miejsca g o s p o d y n i  Łaskawe 
zgłoszenia listowne f r a n c  o pod lit « .  15. H .  
K r a k ó w ,  lub osobiste: P l a c  R a r y a c k * ,  
S r  8 ,  p i e r w s z e  p i ę t r o . ___________ (bib-Z i)

Bekonom
I ™ O i ~ j i r  r
swój obowiązek, ofctatmemi czaiy

I miejsca zaraz. Adres: Willi. 
I Basztowa Nr. 12, Kraków.

i

J
W TARNOWIE

aki dawna uczennica Zabłtdu nauko
wego ks. Czartory ki j w Paryżu, nale
żąc do Stowarzyt zenia: IJ A ssocia
tion  des anciennes E le c ts  de .
I’H o te l-L a m b ert,  pod przewodnie- s ą  d o  s p r z e d a n i a  s z c z e p y  o w o -  

 ...........................    — e o w e :  jabłonie w dobrych wytrwałych

| Ciągnienie 1 kwietnia!

B  ' ' ~ n a
LOSY MIASTA WIEDNtylko złr. *Va i stempel.

Główna w ygT . 300^000 złr.

i f
IA
w. a.

W  ubiegłym roku wyciągnięto ^ p r z e d a n e  przez nas p r o m e s y ^ i  
główne wygrane w ilości 8 1 5 . 0 0 0  z ł r .  w. a. i •

tudzież liczne mniejsze wygrane. (706-1-5

lo sy
ó w ,
)

Do sprzedania folwark
osobna hipotekę mający, w Królestwie Polskiem 
przy granicy, 175 morgów, w czem 30 m. łąK, 
reszta w połowie pszenna, w połowie żytnia g le
ba. wiadomość u Ł .  S t r n s a  w B r z e z ó w c e  
przez Tarnów o. p. Szczucin. (622-2-3)

3  O  I Ł Y
I sa do sprzedania z wolnej ręki. Wiadomość 
przy ulicy L u b i c z  pod numerem 21, naprzeciw 
Ogrodu Strzeleckiego. (661-2-3)

Dobrze zaopatrzony mój

skład fortepianom
polecam Szanownej Publiczności. _ 

P i a n i n o  i d w a  p r z e g r a n e  f o r t e p t a n i
j są także do sprzedania lub wynajęcia.

B ro n is ła w a  G ahryelska
(615-3-3) Plac Szczepański Nr. 9.

W
Oddzielne 1

ABRICOTINE
j Likier wytworzony s wyśmienitego 

owocu Moreli

L I Q U E U R  B ’G R
Wzmacniający i ułatwiaj acy trawienie

W iie ;u
F a b r y k a  s p a e y a ln a  m P a n a  G a r n i a r

W  BNGHIEN-LES-BAINS, POD PARYŻEM.

twem hr. Działyńskiej istniejącego, otwo-JULorvit/j iu»i4AAvjŁt 'JV-fciv' ł ww— - . .  ~  - j ----------- . 1 ą
rzyłam z dniem 8 marca b. r. w myśl prze- gatunkach, letnie, jesienne 1 zimowe oa 4  
pisów tegoż Stowarzyszenia, tudz eż za po- do 5 1st msjące, od nasienia w najgorszym 
zwolenem Wys. c. k. Namie tnictwą z d. 10 iłowatym ciężkim gruncie chodowane, sztu-
« rtftrv  1 n n w  /> Al •    I 1_~ CK A « A łlD 7 QPn * grUSZKl

r   (689-1-3)
Opakowanie i odsyłka na kolej opłatnie 

Ogrodnik miejski
J. Machowski.

lutego 1882 r. 1. 6316 A jen cyę  p r y w a -1 ka po’ 85 c.) na średnich pniach; 
tn ą  d la  sp ra w  naukow o  - w ych o-  wiśnie, śliwy rengloty 3 - letnie po 35 c t.; 
w aw czuch . 5 -letnie bzy (Syringa vulgaris) 100 sztuk

W Ajencyi tej załatwiać będę sprawy 115 złr., starsze 18 złr.; krzewy mieszane 
dotyczące wychowania i wykształcenia mło-1100 sztuk 15 złr.; kasztany różowe szcze- 
dzieży polskiej, a mianowicie: pione rozmarynowce (Hijwphea rhamnoi-

a) wskazywać na żądanie najodpowied-1 des), koronowce (Gleditschiatriacanthus), 
niejsze środki i sposoby wychowawcze ilklon jaworowy pstrokato-żółty (Acer pia 
naukowe, tudzież pośredniczyć w distar-1tanoides fo1. varie) po 50 ct. 
czaniu takowych w jak najrozleglejszycb 
granicach; (684 1 2)_

b) pośredniczyć przy wyborze najlepiej 
uzdolnionych i zaufanych nauczycielek, prze- 
dewszy.-tkiem Polek, wykształconych w za
kładach tutejszo - krajowych, lub Hotelu 
Lambe t, i cudzoziemek z zakładów nau-. „ 
kowych w Paryżu i Londynie, za pośred-1 BI ższa wiadomość w handlu 
nictwem wymienionego Stowarzyszenia, tu [przy ulicy K a rm e l ic  le j. 
dzież za pośrednictwem Stowarzyszenia des 
Dames religieuses w Neufschatel i Genewie.

Biuro A jemy. otwarte w domu p rzy  placu 
Szczepańskim N*. 6, II. pijtro, codziennie 
przedj ołud. od godz. 10—12 i popołudniu 
Od g. 3—5 z wyjątkiem świąt i niedziel.

Kraków dnia 8 marca 1882 r.
Aleksandra z Meciszewskich Gettlichowa, 

żona dyrektora Szkoły żeńskiej.

01 tona i jp ró ta ip  tóonalp środkiem prioiw
gośćcowi,reumatyzmowi
i cierpieniom  nerw ow ym

jest

P ł y n  g o ś ć c o w y
Franciszka Jana Kwla&dy

o. i  nedwornego dostawcy,

Dostaś można w  K r a k o w ie : w  c u k ie rn i  

I PP. Reimana i Hendńcha

POSZUKUJE SIĘ
dwóch pokoików z kuchnią od lg<j 

[kwietnia. —  Adres: J a n  Kaptur prz| 
ulicy S t o l a r s k i e j  pod Nr. 13 1 

handlu. (613-3-S

" dc 
innych I 
P se n B  B! 
i pienięd!
o Admir

O O O O ł  

l
Grzegorza
ogrodnika

p. N i e p o -  
do nabycia

Dla unikaienia fałszerstw^ należy wy
magać prawdziwej marki handlowej 
Likieru Garnier. W  Krakowie znajdu- 

j je się tylko skład prawdziwej abrico- 
tiny w cukierni PP. Rehmana i Hend- 
richa i w sklepie P. Hawełki. (100-22-)

JUW ENTUS

w C i e k a w i e ,
1 o m i c e —  są

r ń ż e
n a  g ł o g a c h  W najpię
kniejszych gatunkach od 60 
cent. do 1 złr., i miesięczne 
po 10 cent. Także do klom
bów dywanowych l i ś c i a s t e  
r o ś l i n y  w rozmaitych ko- 

w  lorach. (662-2-3)

0 O O O O . 4 O O O 1

Ces. król.

Potrzebny jest kucharz.
"  —J1-  J. Deichesa

(726-1-3)i
• i  ró w n ie i za b ezp iec za ją c y  p r ze c iw  z ic /c /m ięc fo m  . 

b  n ości m ięśn i i  śc ięg ien , za lan iom  k rw ią , Pr ~ y9m ec*e™°J“ [ 
o  n ieczu łości sk ó ry , n astępn ie  te częściow ych  ku rczach  O* m

^  -  czach  ły d e k ) ,  bó lach  n e r w o w y c h , sp u ch m em a ch  p o w sta -
"S ją c y c h  z  d łu g o trw a łych  o p a sy  w a n , szczegó ln iej łak^e do  
o  ' ’ '  ----------------

Zdolny i pewny

podmajstrzy murarski,
w zm ocn ien ia  p r ze d  i  po  p rzy w ró c en iu  s il  p o  w ielk ich  tr n  

dach , d łu g ich  m a rsza ch  i  t. p . ,  tu d z ie i w  p o d e sz łe j s la ro sc i w  n a d  
® chodzącem  osłabien iu .

Prawdziwy do nabycia w następnych składach:
w f i r a f e o w i e  główny skład: u M. Jawornickiego, csęśń o w y : u E.
_  -nr n  j Ti or>t T? HrUfirsiftkieirO a. t..

zupełnie nieszkodliwy środek do barwienia 
włosów na głowie i brodzie, które już po 
pierwszem użyciu dostają barwę naturalną 
brunatną lub czarną. Cena paczki z opisem |
| użycia 4 złr. z przesyłką 20 c. więcej.

Antoni Olmulil
fryzjer i perfumer 

w Wiedniu, I. Habsburgergasse 4 .1. piętro j 
Salon do barwienia włosów oddzielny, j 
Pożądani odprzedający. (3385-13 15) j

i j l l l  wył. uprz.

ekstrakt orzechowy

Odznaczony me- 
dalem wCieszynie 
1880, Gracu 1880,

w F ran k fu rc ien .M . 
1881, Lincu 1881, 
C heb ie  1881 roku.

Handel sukna
młoda panna,

N iem ka, z uczciwej rodziny , katoliczka, która 
przez dłuższy czas prowadziła samodzielnie go
spodarstwo domowe, obeznana z krawieczyznsj
• • ___ : 1   1 vnnrfn QrYll r-»r»a ̂ uHlli 0i innemi kobiecemi robotami ręcznemi, poszukuje 
posady do pomocy goopodyni domu, jako  bona 
do dzieci lub t. p. Pożądane je s t dobre obcho 
dzenie sie. Adres: K r a n  O lis t.  Ł e n l i s c l i i i t*  
( V r .  S c l t l . )  (69°)

ai 1 posiaaaoapowieuuie j^w o w | e  townie: u r .  Mikolascba apt., częmiowu; u u.
znajdzie w danym razie natychmiast I . ^  Blumenfelda apt., K. Krzyżanowskiego apt., J. Pipcsa apt; Z. Ru- 
posadę. Podania wraz z świadectwa- L ^ e ’a apt i A. tihlepińskiego tpt ,  — w B i a ł y  u E Kelerd spt., A 
mi i wskazaniem cen przyjmuje pod- Kiicbe ta gp8dkobiercy aptek., —  w B o c h n i  u  F. Reissa sp'ek., —  
[pisana Dyrekcya. (648-1-2)1 ^ r z e s h t t  u J. Janoszka aptek., —  w  F r y s z t a k u  u H Ha-

Jaworzno, 9 marca 1882 roku. joiewskiego aptek., —  w J a r o s ł a w i u  u  Rohma apte ., 
Dyrekcya jaworznickiego gw arec tw a w J a ś l e  u J ó ^f .  Steinhausa aptek., —- w I T I y s t e i i i e a c   ̂ u

firmy

węgli kamiennych.

Pralnia
GRAND COUP

eLnftiololtA

m 
(11 (11

 . .   111
fil J  (II
(I) Mam zaszczyt zawiadomić Szanowną Pu- (1) 
jfi bliczność, iż przyjmuję do prania firanki, jjj 
}jj które o ile możności jak  najładniej i naj- ^ 
(1) spieszniej na ramach wykonywam, tudzież (11 
jj] bielizne wszelkiego gatunku. Cena od 1 dj 
ji! pary firanek 50 ct. Zamówienia uskute- 
m czniam na żądanie w 12 godzinach. ni
(8 Spodziewam się zatem, że Szanowna Pu- W 
m bliczność zaszczyci mnie daniem do prania j  

przeważnie firanek. (683-1-j n)
Rozalia Recht,

p rzy  ul. Grodzkiej pod Nr. 9 i 11. tjj

angie lsk i  pełnej krwi
rrl Rlnrliatpui’ » Ajinu

(stanowić będzie w stacyi Bochni. Prócz tego 
stanowić bę'.*% w tejże stacyi (721-1-3)

1 kłusak z Norfolk
1 Anglo-Normandczyk
2 Arabów 
1 z Lipizzy i 
1 angiel arabskiej rasy.

O d  c . k .  k o m e n d y  o d d z i a ł u  o g - ie ró w  
w  K o c im i .

Guttmanna — w Nowym Sącza u w. Filipka apt:, — w P rze 
myśla U L. Nahlika apt., -  w R zC S Z O W lC  u J. Schaittera U 
spół., — w Seildziszowie U J. Mizerskiego tpt, — w utaili-1
S ław onie u Al. Amierowicza, Al. Beila apt. i J. Macury apt.,
w T a r n o w i e  U W. Muldnera i Sp.. F. W i e l o o k i  egoaot  A. Ranka 
”^ „ 7 “  »Vu i ju. unoaaękiego apt., —  w w o j n i c z n  u ja. ino

dzyńskiego, —  w X jiW C n  u A. Blumenthala apt.
Główny sk ład  utrzymuje ap tekarz obwodowy

w korneubnr^n .
C e n a  f l a s z k i  1 złr. w. a.

K S *  Prócz tego znajdują się składy prawie we wszystkich główniejszych aptekachl 
w państwie austryacko - węgierskim. ____________

ni ury

Edward Cerhak w Ołomuńcu
rozsyła pp. majstrom krawieckim bezpła
tnie zbiory prób

darmo. “W
Małe próbki prywatnym kupującym. Cer- 

haka c .k . wył. uprz. uniw ersalne wełniane 
kołdry połowę i obozowe z poduszkę na
dymaną pow ietrzem , sztuka po 15 złr.
Zamówienia tylko za zaliczką. ,497-5-12)

do farbowania siwych w łosów ,
S S :  A. Maczuskiego, E

w  W i e d n i u ,  R S r n t a e r s t r a s s e  8 0 .  ;
C. k. wyłącz, i s - o d e b  ten do f» r 5 jo w » -  
m ia  w ł o s ó w ,  nadający siwym w ł o s o m  
trwałą barwę c z a r n ą ,  b r u n a t n ą  lub |  
B lo n d ,  sporządzony je s t li tylko z sub- 
stancyi roślinnej t. j .  z łupy zielonych o- 
rzechów, nie jest przy tern szkodliwym ani 
zdrowiu ani włosom i farbuje włos w prze
ciągu U 5  m i n u t  pięknie i trwale na czar
no, brunatno lub blond tak, ze nawet przy 

umywani ii farba nic schodzi.
1  f l a k o n  e k s t r a k t u  o r z e c h o w e g o ,  

p ł y n n e g o  . . • ■ •
1  s ł o i k  p o m a d y  o r z e c h o w e j  z ł .  i  
E H a k o n  o l e j k u  o r z e c h o w .  z ł .  1  

W  prawdziwym gatunku nabyć można

w perfumeryi Maczuskiego
w  W IEDNIU, Karntnerstr. 26.

Na sprzedaż ma w KRAKOWIE W. Fenz 
kupiec j w TARNOWIE W. W ielogórski; 
w NOWYM SĄCZU Filipek aptek ; we 
LWOWIE Z. Rucker apt. (545 b-20)

Nowe tartaki,  p rzyw ile j Teltschika.

HOMEOPATYCZNĄ
KAW Ę ZD RO W IA .

praw dziw e tureckiePoszukuje się . .
pary pięknych i r o s ły c h |® ° w » d I a  l r t i w  i

koni powozowych.
prawdziwy amerykański

krochmal połyskowy,
S T Ś C e W p o tS ,1u\Drożdże prasowane

z najlepszej fąbryki(723-1-3)

Pow róciw szy do T a rn o w a , 
tu ta j zam ieszkałem . — O rdynuję

s t a l e  |  P P

codziennie od godziny 11 do 8 
i od 4 do 6 popołudniu; p rzyczem . -
także  i w szelkie operacye dentysty-1 poleca handel J A N A  N A t w Ł A

Mautnerów w  W i e d n i u ,  
w yborne

ogórki k isz o n e ,

50® D U K A TÓ W
wypłacę ternu, kto po użyciu

KOTHEGO WODY NA ZĘB
( flaszka  p o  3 6  c t.)

dostanie kiedy kolb iak znowu bólu zębi 
lub nieprzyjemnego odoru z ust.

Jolt. George K otłie,
emerytów, dostawca nadworny, M ódlit 

bei W ien, Villa Kothe.
Składy w Krakowie mają pp. aptek : A. S 
dlecki, E. Radler, K. Wiszniewski, E. Stoc 
mar, W. Radjk „p d Barankiem" — i wsa 
stkie aptr k i, handle perfamów, galantsi 

materyaiów w Galicyi. (256 ■

Iz] 
ły się n 
tem , ot 
odstępo 
konania 
czki pr: 
mu ode 
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ków od 
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skich, 
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tak Ku

W C5 
niekttJr; 
ministc 
Dra Ai 
nie ma 
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się od 
wyrażi 
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ca aż 
cznie 
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nienia 
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Z k 
stawa 
budże 
krycie 
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tni tu 

W 
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kilka 
ważn 
kach 
h e n  
jćj c 
popoi 
nie z 
się jt 
dzie

n b r a n ł a  d l a  c b l o p c ć w
_ _ , i t .t _•    nnnooh f.ihrroznwnhw najgustown-ejszym kroju z bardzo dobrych m atery j, po nader tanich cenach fabrycznych.

Wlllielm Deutscli w Wiedniu,
Hurtownie. fabryka ubrtń dla dzieci, Częściowo.

I . ,  Ł a u r e n z e r b e r g  A r .  *, I .  p i ę t r o ,
n a p r z e c i w  F e r d i n a n d s b r i i c k e .

Przy zamówieniach z prowincyi wystarcza podanie wieku.
Ulustrowane cenniki wraz z objaśnieniem do brania miary d a r m o .  (b2d-2-b)

łatwo przenośne, piękne cięcie, 50^ oszczędności 
siły, 30^ mniejszy odpad , tnie także forniry do i 
4 m/m grubości. Prócz tego dostarcza w szelkich1 
gatunków machin do obrabiania drzewa.

Inżynier R. Teltschik,
I f a l i r y k a  m a c h i n  w  W  i e t l n i u ,  I I I . ,  

A p o s t e l g a s s e  3 8 .
Obszerne illustr. cenniki darmo. (397-5-6)

czne w ykonyw am . (722-1-3)

Dr. A. Hausser
w domu ś. p. W. D obrzańskiego 

na Zabłociu.

w Krakowie, Rynek główny.
Zamiejscowe zamówienia uskuteczniają 

się spieszn e. ( i 89-5-)

J  Zyskowny poboczny zarobek t
Y dla osób wszelkich stanów, które chcą się T 
I  zająć o b j ę c i e m  a a m ó w i e i i  n a  p o r -  #  
i  t r e t y  o l e j n e  w e d ł u g  f o t o g r a f ! J . 1
-  A f . . ł „  ,,,.,1 .  . . . I : ,  1 0 . 1. ;  n m m . T

M
< 0
CC

Oferty pod „ A t e l i e r  I 1 B » “  przyj- . . 
e k s p e d y c y a  o g ł o s e e ń  H e i n -  y  
S c h a l e h ,  W i e n .  (705) ^

CO
IM

4  muje e k s p i  
i  r i c h  S c h a

O

TYLKO U FIRMY

H a n s  i a c h i
w Wiedniu, I., Lichtensteg Nr. i.

Najlepsze i n a j t a ń s z e  o h ó w l e
j męzkie, damskie i dla dzieci, gustowne 

i trwałe, w najobfitszym wyborze za
wsze w zapasie. D a m s k i e  k a m a -  
saski L a s t i n g  z mocnemi podeszwa- 

m od złr. 8  c. ff5  i wyżej. K a m a ,  
s a k i  m ę z k i e  z podwójną pode

szwą od złr. 4 wyżej Wszelkie 
gatunki o h ó w i a  d l a  m ę ź -  

o g y z n , k o h i e i  i  d z i e w c z ą t  n a  n l i c ę  i  n a  
p r z e c h a d z k ę  z Lasting i innych skór po za- 
tlisiwiająco niskich cenach.

Katalogi illustrowane ze wskazówką podawa
nia, udary gratis i franco. (698-1-)

S K le c e n ia  » p r o w i n c y i  uskuteczniają się 
punktualnie a nieodpowiednie towary wymienione.

Skład obówia „ H a n s  S a c h s “  
Wien, i., Lichtensteg Nr. I.

Za 30 i 35 złr. dostać można bardzo dobrą ma
szynę do szycia Howego, Singera lub Wheelera 
i Wilsona z 5 letniem poręczeniem we fabryce ma
szyn do szycia p. f. A . S e i d l e r  w W iedniu V. 
Hundsthurmerstr. 117. Maszyny te odebrano na- 
powrót od osób, które zbankrutowały, dlatego są 
jeszcze całkiem nowe. (611-2-10)

TREMOŁO

!!koncertowa harmonijka!!
K3s» z dziionkem. *331

Nowość Nowość

_  Z drukowaną szkołą wraz z 3 me lodyami _  
tak, że każdy choćby niewyuczony muzykal
nie może grać najpiękniejsze a ry e  i kom- 
p o zycye . Cena złr. 2-26. (501 5-7)

Rozsyłka za zaliczką pocztową.
Tylko wprost do nabycia u podpisanych.

Klingi & Baumann 
w Wiedniu, I ,  Tegetthofstrasse Nr. 3.

Ważne dla

cierpiących na płuca!
zołzy, błędnicę, niedokrewnosć angielską chorobę 

i przychodzących do zdrowia.
U z n a n ia  o  d o s k o n a ły m  s k u tk u  wyrabianego 

przez aptekarza J u l .  H e r b a b n e g o  w Wiedniu
syropu wapienno-żelazistego z podfosforu wapna.

W ielm o in y  P a n  Ju l. H E R B A B N Y  a p te k a rz  w  W iedniu . 

ta T W u fl^ A w m r

i

fer!JULIUS HERBABNY WIEN

Pański syrup wapienno-ielazisty uratował mi życie, wypowiadam 
wiec Panu najgorętsze podziękowanie za wielkie zasługi, które Pan 
sobie zjednałeś dla cierpiącej ludzkości przez ten wyrób. Zarazem 
upraszam o przysłanie mi natychmiast za zaliczką znów 6 flaszek 

tego nieocenionego syropu.
Kis-ker w W ęgrzech 31 maja 1881 r.

A d a m  R o t h ,  restaurator.

Upraszam znów o łaskawe przysłanie 6 flaszek Pańskiego tak zba
wiennego syropu wapienno-żelazistego. Muszę otwarcie wyznać, że 

wyrób ten prawie cudownie działa, gdyż czuję się po jego krótkiem użyciu zdrowym a wszelkie
dolegliwości tak  w piersiach, jak  żołądku stanowczo ustały. Zamierzam podać to  do ogólnej

wiadomości i polecić ten syrup wszystkim cierpiącym jaknajgoręcej.
Sofiensehloss p. Beneschau, 25 sierpnia 1881.

’ (i. H y n e k ,  adjunkt leśnictwa.

Proszę mi przysłać za zaliczką jeszcze 6 flaszek Pańskiego słynnego syropu wapienno-żela- 
zistegó któryto doskonały wyrób świetnie mi pomogł. Przyszedłem przez mego do nowych sił

i spodziewam się że po użyciu tych 6 flaszek zupełnie wyzdrowieję.
Orebic, w Dalmacyi 21 sierpnia 1881 r. . . ( i  ;

’ K a r o l  K i i l i n ,  c. k. wachmistrz zandarmeryi.

Flaszka kosztuje I złr, 25 c t, pocztą 20 ct. więcej za opakowanie
Upraszamy wyraźnie zażądać syrup wapienno-zelazisty Juliusza Herbabnego 
i zwrócić uwagę na powyższy znak protokołowany..

Centralny skład roasyłhowy dla prowincyi: WIEA, APOTUI HK 
„KUK BAR]«lIER*IOKIET“ JT. Herhahny, Aeuhau, Ka.serstrasse 80 

SKŁADY, w  KRAKOWIE ma E. S t o c k m a r  ap t.; w e L T O IT O  Z. R u c ] k e r  apt. 
„pod srebrnym Orłem“ i P. M i k o l a s z  apt.; w BIAŁY E. Keler i A. ®
SZCZOWIE M. Niemczewski; w BRZEŻANACH B. Dembmski ap t.; w ^ E R N IO W C A C H  
Pniiołinwati • w DU Oil OR YOZU L Dobrzyniccki ap t., w GURAHUMOKA L. B otezat, 
w J A ^ ^ A W I U  L  R ohm ; w  KIMPOLUNG F. Fritsch; w Kołomyi J . Sidorowicz 
w KRYNTf’Y H N itrib it- w MIELCU A. Pawlikowski; ,w  MILÓWCE M. Quirmi: w RA- 

SADOGÓBZĘ K nM nowte j »  SM ATYNIE F  w SU-
CZA WIE N. Karaczewski; w STANISŁAWOWIE A. B eil, w USTRZYKACH J. Kie • 
w ŻÓŁKWI apteka obwodowa.

I Płótno King.
K rótka trwałość płótna (wskutek

H nrrnmyn WlAlinTCanisi) HtllGWOdoW&łjł
K rótka trwałość płótna (wskutek chemi

cznego blichowania) spowodowała nas do 
wyrabiania pod powyższą nazwą materyi 
posiadającej trzykrotne trwanie płótna a 
tańszej o 60 procent. Płótno King je s t naj
lepszą, najtrwalszą i najtańszą materyą_ na 
wszelkie gatunki bielizny. Nasz znak jest
urzedowo°ochronionym, kto go naśladuje, 
zostanie sądownie ukaranym. Płótno King

8-50

sprzedaje nasz podpisany skład 
1 sztukę 78 centym. 20 metr. dłu-

fości na kalesony i bieliznę bar-
zo trwałą .......................... . z ł r

1 sztukę 88 centym. Szerok. na 
piekne koszule męzkie i dam
skie, wszelkie gatunki bielizny
ł ó ż k o w e j .................................... ....

1 sztukę 175 centym, szerok. 15 
metr. długości na 6 sztuk wiel
kich prześcieradeł bez szwu .

1 sztukę 195 centym, szerok. na
włoskie ł ó ż k a ..........................
Celem przekonania się o gatun

ku, przesyłamy bezpłatnie prófa- 
hi wszystkich gatunków. (182-21 )

B eyer i Sp.
w  14  r a k o w i  e .  

S u k i e n n i c e  Al r .  1 3

B e x  b ó lu
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1 bez wstrzykiwania,
bez lekarstw  przeszkadzających t r a w i e -  
niju tudzież bez c h o r ó b  n a s t ę p n y c h  i 
przerwania z a t r u d n i e n i a  wyleczą według 
z u p e ł n i e  n o w e j  m e t o d y ,  doświadczo

nej w niezliczonych wypadkach _

upławy rury moczowej,
tak  ś w i e ż o  powstałe jakoteż bardzo z a 
s t a r z a ł e ,  n a t u r a l n i e  g r u n t o w n i e  i 
(130-2(1-) s z y b k o
«sr D r.H a rtm a n n ,«

członek lekarskiego wydziału,
w Wiedniu, Stadt, Se illergasse  II.

Wyleczą także wyrzuty skórne, zwężenia, 
u p l a w y  u k o b i e t ,  niepłodność,bladacz- 
kę, u p ł a w y ,  WiW o s ł a b i e n i e  męz
k i e ,  b e z  w y r z y n a n i a  i bez wypalania 
k i ł ę  i  W T zody  w s z e l k i e g o  rodza
ju. Listownie takieżsame ordynowanie. Naj
ściślejszą d y s k r e c y ę  zapewnia, a 1 e k a r -  
s t w a  na żądanie n a t y c h m i a s t  przesyła.

I

e

wi l f c l  W
SPti A r th a n d  M oalln .

Najlepsze ze środków czyazm  
sgeh i przeczyszczających krew

Be 
tersb 
tem, 
dalej 
w G
i
któn

Z
wiać
ks.
kład
prag
któr
idą
znaj
Wal
Cho
dejr
jest
wni
za
zni<

M .

\ wszelkich słabościach złego prz  
I miotu, ttadio w zołzach, lisząjai 

imrzmiaeh skór mych i zepst '
k rw i.

Skiafi główny w PABYŻD u p. Arthaufi Sj
- 1 4 . i Ba a p te k a m , S^, ulica Louis le  Grand, — w KS

| m m m
Iną® w 
I aptece

Prou-Frou 
podwójne łańcuszki
z pięknym zamykanym me
dalionem, w ogniu złoc. 4 złr.

Moje łańcuszki do zeqar- 
ków z naśladowanego złota, 
podwójnie w ogniu złocone 

| zastępują i przewyższają co do piękności i ele- 
| gancyi wszystkie złote łańcuszki. — Oryginalne 
| w iedeńskie łańcuszki pancerzowe z kółkiem pa- 
| tent. i kluczyk, złr. 3. Łańcuszki do zegarków 
I dla pań z frendzlą, b. gustowne złr 3-50, Ameryk. 
| łańcuszki z walców, złota wyłożone prawdziwem 
I złotem po złr. 4, 5, 6 i 8.

Rzetelne 10 letnie poręczenie!
iNależytość za ten łańcuszek zwracam, jeżeliby 
Izczerniał w przeciągu 10 letniego używania.

M. Munli, jun. Wien,
I, Wollzeile 35, obok trafiki. 

Rozsyła za gotówkę lub za zaliczką. 541-4-10)

Ł a ń c u s z k i  do  z e t i a r k ó w  1 ̂ [98-6

I i o k o m o h i l e  w sile od 1 do 
20 koni;

Darowe młocarnie w 6rakiej
wielkości; -----

Kńrawie (FeimenkrSIine, 1 ® » 
Stacker) przewoźne lub umoco- } § 1 ?  
wane na m łocarni; / S

Rud. Saeha pługi, siewnihi l O e S 
Ratent. siecaitarnie, trieu- t

ry , kieratowe garnitury S § S 
młocarniane i t. d. i t, d. / H "g }S 

dostarczają punktualnie po cenach orygi
nalnych.

Vogel & Co ,  Wien 
II., Untere A ugartenstrasse Nr. 33.

Illustr. cenniki darmo i opłatnie
Na zapytania w każdym języku z raz od

powiedź. (488-6-cn'

Ą t m a aS fM ii D ro k S T R ! p C z S S I lJ
Odpowiedzialny rz^dc& Drukarni J ó z i f  żŁ a k o o iń sk i,
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